
Młodzieży polska! Szeroko rozwijaj kulturę fizyczną, sport i turystykej

Na trzy dni 
przed startem 

VIII Wyścigu Pakoju
w stolicy Czechosłowacji

Nasz specjalny wysłannik red. Edward Strzelecki donosi
PRAGA 28.4 (tel. wł.) Już w najbliższy poniedziałek około godziny 5 po południu 

znać będziemy nazwisko pierwszych bohaterów; VIII Wyścigu, Pokoju; Jak-jest 
nowa wielka batalia najlepszych amatorskich kolarzy świata, tradycyjnie już roz” 
grywana na trasie Praga—Berlin—Warszawa, a zmia nowe, wielkie emocje i prze- 
życia — są już-za progiem. Dla każdego, kto wpadł w rytm ostatnich przygotowań,’ 
czynionych w Pradze i kręci się wokół osi hotel „Pariż" — hotel ,,Pałace", fakt 
ten jest oczywisty. Nastrój tej wspaniałej imprezy, organizowanej przez trzy wiel- 
kie dzienniki ,;Trybunę Ludu", „Neues Deutschlańd" i „Rudę Pravo", trzech brat" 

nich partii robotniczych, trzech zaprzyjaźnionych krajów—r odczuwany jest-tu na 
każdym kroku. •. .

W tej chwili dominują w Pra­
dze powitania i dyskusje o szan­
sach. Rzecz prosta działa rów­
nolegle, i to na coraz Szybszych 
obrotach, potężna maszyna or­
ganizacyjna, która z roku ną 
rok coraz doskonalej zapewnia 
sprawny przebieg zawodów. Na­
turalnie kolarze co rano wyru­
szają na trasy, aby je lepiej po­
znać i aby „przekręcić" przepi­
sane przez trenerów kilometry. 
Ale przede wszystkim rzucają 
się w oczy sceny gorących po­
witań, a w uszy wpadają frag­
menty rozmów o tym, jak bę­
dzie.

Co chwila ktoś napotyka tu 
starych znajomych. Właśnie na 
lotnisku Duńczyk Ostergaard 
ledwo wysiadł z samolotu i już 
wpadł w objęcia czechosłowac­
kich kolegów.

Do hotelu „Pariż" przyszedł 
Scharch, szef kolarzy NRD, 
który w środę rano razem z 
drużyną przyjechał do Pragi z 
Bukaresztu, gdzie kolarze nie­
mieccy, jak już wiemy, starto­
wali ostatnio w wyścigu redak­
cji „Scantea".

— Musicle być w straszliwym 
gazie — mówi któryś z Pola­
ków.

— W lepszym niż przed ro­
kiem — odpowiada Scharch.

Są i nowe twarze, powstają 
nowe znajomości. W restaura­
cji hotelu „Pałace" — jest tu 
kwatera wszystkich dziennika­
rzy przybyłych na wyścig — 
już pd godziny tofczy się rozmo­
wą kilku dzienni)caĘ?3;| z Polski 
z ich kolegą egipskim, który 
trasę Praga — Berlin — War­
szawa przejedzle. ze swoją dru­
żyną po raz pierwszy. Nasz 
Wyścig zdobył dla siebie w ten 
sposób nowy . kontynent — 
Afrykę I trzebi się coś dowie­
dzieć o zawodnikach z nad 
Nilu. Po 2,5 godz. wyrównanej walki

Razem młodzi przyjaciele!
WITAJ pierwszy majp. — witaj rat 

dosne święto w wyzwolonej Pol- 
sce. święto obchodzone przeź;\Vszyst- 
Lich ludzi pracy na świecie.;.,;' 

Jedenasty raz obchodzić będziemy 
to święto po wyzwoleniu. W każdym 
roku jest ono piękniejsze, radośniejsze, 
w każdym roku witamy je coraz więk­
szymi osiągnięciami w budowaniu na­
szej pięknej ludowej ojczyzny.

Jakże zmienił się nasz kraj od te­
go pierwszego święta obchodzonego 
jeszcze w ostatnim roku wojny. Z na­
szą ojczyzną jest podobnie jak z ro­
dzicami i ich jedynym dzieckiem. Nie 
zawsze dostrzegamy, jak bardzo wy­
piękniała, jak potężnieje, jak staję się 
coraz bogatsza.

A przecież nie takie to dawne czasy, 
kiedy zgliszcza, zburzone miasta i wsie 
były symbolem naszego życia.

Pamiętacie? Przecież nie tak dawno 
— dziesięć — dziewięć, osiem lat te­
mu, gdy przyjeżdżali do nas sportow­
cy z innych krajów, to w oczach ich 
widzieliśmy niejednokrotnie łzy wzru­
szenia, gdy patrzyli na ruiny. War­
szawy, gdy oglądali zniszczone stadio­
ny. gdy przyglądali się naszym trud­
nym warunkom życiowym.
ILEŻ to razy hokeiści czechosłówac- 
*cy przyjeżdżając do nas pozostawia­

li swoim polskim kolegom kije do gry. 
Węgrzy swoje doskonałe piłki itd.

— Weżcie je — mówili — jesteś­
cie tacy zniszczeni, nie macie czasu 
myśleć o produkcji sprzętu sportowe­
go.

Ale z każdym rokiem współczucie 
naszych zagranicznych gości zmieniało 
się w zdumienie — podziw. Podczas 
Festiwalu w Berlinie młodzież całego 
świata śpiewała piękną piosenkę, której 
jedna ■ zwrotka mówiła o warszawskich 
murarzach. Warszawskie tempo stało 
się już przysłowiowe w wielu krajach. 
Dzięki mądrej polityce naszej Partii i 
Rządu, dzięki wielkiej pomocy Związ­
ku Radzieckiego szybko podnieśliśmy 
kraj z gruzów, zaczęliśmy — obok fa­
bryk, nowych mieszkań — budować 
także stadiony, pływalnie, hale spor­
towe^

Ta nasza wielka praca, ten zapał, ta 
miłość życia zaczęły wzbudzać podziw 
i uznanie wśród ludzi, którzy odwie­
dzali nasz kraj. Wielu sportowców ze 
wszystkich stron świata wyrażało się 
z entuzjazmem o tym, co widzieli w 
Polsce. Teraz my pomagamy wielu 
przyjaciołom, teraz składający nam 
wizytę wiedzą, że przyjechali do kraju, 
który podniósł się ze zniszczeń i zaco­
fania.

KRZEPNIE i rośnie Siła naszego 
sportu.' Dziś niemal co tydzień spo­

tykamy się w kraju i za granicą ze 
sportowcami innych narodów. Jesteś­
my współorganizatorami wielkiego Wy­
ścigu Pokoju; który w tym roku gro- 
madzi zawodników z trzech kontynen­
tów. Ta wielka Impreza stała się sym­
bolem braterstwa młodzieży wielu na­
rodów.

Budujemy naszą ojczyznę ł buduje­
my przyjaźń między młodzieżą polską 
i młodzieżą całego świata. Trudno by­
łoby zliczyć. i|ti reprezentantów innych 
krajów góściiiśmy u siebie, w ilu kra­
jach byliśmy. Dewizą naszą jest: „Ra­
zem młodzi przyjaciele". Pod tym ha­
słem przebiegać będzie Festiwal, któ­
ry zgromadzt młodzież pięciu konty­
nentów w mieście odznaczonym Nagro­
dą Pokoju — Warszawie.

Razem młodzi przyjaciele! Ta myśl, 
ta Idea przyświecała wszystkim naszym 
reprezentantom spotykającym się z 
kolegami > sportowcami innych kra­
jów. Razem młodzi przyjaciele w wal­
ce o pokój i przyjaźń, w walce o szczę­
ście wszystkich, którzy kochają radość, 
jaką daje sport, którzy cieszą się słoń­
cem, wiosną, którzy kochają życie!

Ta’ szóstka egipskich kolarzy 
stanie na starcie Wyścigu Po­
koju po raz pierwszy. W innych 
zespołach debiutantów tez nie 
brak, ale jednak przynajmniej 
jeden lub dwu z drużyny brało 
udział w naszej imprezie. 
Ich „weterani" zaczęli już 
„wprowadzać w życie" swych 
młodszych kolegów, pokazując 
im i ucząc — co, jak i gdzie.

Wszystkim spotkaniom i po­
jawieniom się w publicznych 
miejscach uczestników Wyści­
gu nieodłącznie towarzyszą ata­
ki o autografy,. podejmowane w 
pojedynkę I całymi falami przez 
młode pokolenie mieszkańców 
nadweltawskiej stolicy. I to też 
jest w końcu przyjemnej bo 
czuje się w ten sposób, że Wy­
ścigiem żyje cala ludność Pragi.

Najpopularniejsi są w Pra­
dze, jak się łatwo zresztą 
domyśleć, kolarze czecho­
słowaccy. Przeciętny miłośnik 
sportu wierzy niezłomnie, że

Dokończenie na str. 4

Oldboye remisują z Gwardią Bd£.

Sensacyjne zwycięstwa
Polonii Warszawa i Górniku Wałbrzych

Bi IEWIELE brakowało, a Kraków r sędzia, nie. uznał bramki strzelonej 
^zaśpiewałby swoim oldboyom:' przez'Kohuta.
sto lat! Starzy, zasłużeni piłka-1 m..,- ,Atł9-u- mi.
rze podwawelskiego grodu zrerm- przyszłego 

spotkania Oldboyom należą się już 
teraz serdeczne *słowa pochwały z* ■ 
ich ambicję I doskonałą postawę.

rze podwawelskiego grodu zremi­
sowali 2:2 z Migową bydgoską 
Gwardią, dając do zrozumienia, że 
Jeszcze nie prędko zrezygnują z 
zajmowanej niegdyś pozycji. Byli 
nawet o krok od zwycięstwa, ale Nlemniejszym „szlagierem" pu­

charowego czwartku są wynikł 
meczów: ■ AKS — Polonia I Górnik 
Wałbrzych — Huch Chorzów.

Ruch ' | AKS wyeliminowane... 
Śląsk straci! w' pucharze lut 
wszystkie dr,użyny. Natomiast Wari 
szawa postarała się o nie lada Senl 
sację, Gwardia.; CWKS I Polonia 
przebrnęły przez sito, eliminacji at 
do ćwlęrćflnałówl

Z pozostałych spotkań na uwagę 
zasługuje zwycięstwo Lechll 
Gdańsk z krakowską Gwardią j 
doskonała "postawa Cracovli ż 
CWKS oraz Tarnovll z Włóknia­
rzem Łódź. Widać,— tę- większość 
drużyn poważnie potraktowała 
snotkanla pucharowe, walczyła am­
bitnie do ostatniego. gwizdka, nie 
dała się zasugerować ' rzekomo 
wyższym poziomem przeciwnika.

Do ćwierćfinałów zakwalifikowa­
ły się dotychczas 4 drużyny Mi­
gowe. 2 zespolv Ii-ligowa I III-II- 
gowa . Polonia Warszawa. ;

W następne|, rundzie pucharu tj. 
w dniu 1 czerwca, spotkają się:

Gwardia W-wa L Lechla Gdańsk
Budowlani Opó(e — zwycięzca 

spotkania GwardlJ Bydgoszcz — 
Oldboye Kraków.

Polonia W-wa — CWKS W-wa.

Następny numer

Górnik’ Wałbrzych 
Łódt.- • :

* '<
4»

. Włókniarz

•i.-. ■ f t ‘ A 1 ’, . - 1 .■
-Jedenastka Cracovli zdobrla w pswartek sympatię Warszawskiej publlczńóśćrpiłkarskiej. Nie 

ulękła się bardzo groźnego przcclwnlka. który po ostatnich zwycięstwach żebra! ęporo zasłużo­
nych pochwal od prasy ! coraz Hc?nlejszyęh bywalców stadionu WP. ......- -, ¾

Przed meczem pucharowym CWKS — Crhcovl„ zapowiadano powszechnie; Wysokie zwycię­
stwo drużyny wojskowych. ■ ’ i

A tymczasem jedenastka gospodarzy zaczęła bardzo słabo, niczym nie przypominając zespołu 
z ostatniej niedzieli, kiedy Ruch inuslal zejść z boiska pokonany 3:0. Większość -piłkarzy 
CWKS, wykazała „urlopową" formę, zawodząc pod względem kondycji, szybkości.! strzałów. 
Piłkarze krakowscy, grając szybko i ambitnie, potrafili utrzymać otwartą grę 1’przy odrobinie 
szczęścia byli bliscy zrobienia Jednej z największych' niespodzianek — wyeliminowania-woj­
skowych z dalszych rozgrywek pucharowych.

Na zdjęciu — fragment pud bramką Cracovli, Od lewej utalentowany bramkarz Cracovli 
Michno wyjaśnia groźną sytuację, obok p-.mocnlk Kolasa i łącznik CWKS u drychczy, '

ukaźę się .
w' ponfeef^fa/efc

2 maja



Btr. 3 PRZEGLĄD SPORTOW..

1-Ma/owa Radny sportowego miasta
Akademia
sportowców 
stolicy

Tadeusz Grzelak
opowiada o dziesięcioletnim dorobku Kalisza

KALISZ słynie z trzech rze- nuje z rzadko oglądanym zapa- 
czy — z tego, że jest jed- : lem.

stolicy zebrało się w ubiegłą j nym z najstarszych miast Eu- ............. _ _
środę w Hali Gwardii na uro- i rapy I jego łacińską nazwę Ca- 
czystej akademii, zorganizowa- i lisia można spotkać na najstar- 
nej przez GKKF i StKKF dla [ szych mapach, z jedynej w na- 
uczczenia Święta 1 Maja. Ol- ,

' 7-krotny przewodniczący I 3- który należy obecnie do „star- rza, obserwowaliśmy młodzież
, krotny wiceprzewodniczący ko- [ szego" pokolenia naszych pięś- podczas treningów, rozmawia­

ła. niezmordowany działacz, ciarzy. — A przecież początki i Hśmv z działaczami i zawodni-
dla którego nawet podeszły swej kariery, która w pewnym karnj są to ludzie, jakich w
wiek i nienajlepsze zdrowie nie 1 stopniu pokrywa się z historią "I ? braknie Potrafili 

było dawniej i jak wyglądają stanowią przeszkody w klero- boksu kaliskiego, pamiętam do-I w" - - - . . ..
obecne warunki uprawiania waniu sportem w „Pluszowni". j skonale. W pierwszych miesią-

Właśnie z Tadeuszem Grzela­
kiem snujemy wspomnienia 
sprzed 10 lat. porównując to. co

brzymia hala udekorowana była 
odświętnie flagami i transparen­
tami, na których widniały hasła: 
„Niech żyje współpraca spor­
towców świata w walce o po­
kój", „Nowymi osiągnięciami 
sportowymi młodzież wita Świę­
to 1 Maja".

Za stołem prezydialnym zasie- । 
dli: przewodniczący GKKF Wło- , 
dżimlerz Beczek oraz wiceprze-1 
wodniczący Paweł Procek i Fe-1 
liks Kędziorek, przedstawiciele 1 
KC PZPR: Majchrzak i Bednar-; 
ski, przedstawiciele CRZZ, ZG • 
ZMP, AWF, StKKF, WKKF, j 
PPIS, Komitetu Olimpijskiego, j
zrzeszeń sportowych 
sJużeni sportowcy 1 
sportowi.

oraz za- 
działacze

Akademię otworzył sekretarz 
CRZZ Gajzler, po czym prze­
wodniczący GKKF, Włodzimierz 
Beczek, wygłosi! referat.

— Sportowcy polscy — po- j

sportu przez młodzież Kalisza.

I — Kallszanie niemal doslow- 
| nie „oszaleli" na punkcie spor- 
, tu w ogóle, a boksu w szczcgół- 
i ności — mówi on. — Czołowe za- 
। kłady pracy WSK, „Bielarnia" 
czy „Pluszownia" stworzyły 
obecnie swoim sportowcom wa­
runki, o jakich dawniej nie 
mogli oni nawet marzyć. Orga-

I oni jednak podnieść swą pracę 
; na wysoki poziom i przy obec­
nych warunkach, jakie stwarza i

Jemilianowicz cieszy 'się opi- cach po wyzwoleniu jako 15- 
nią dobrego działacza, ale on letni chłopak często uczęszcza- ----- —- --------- , --— -- ,
sam mówi, że niewiele mógłby ‘iem na różne mecze i w spo- । państwo dla uprawiania sportu, ■ 
zrobić bez tak oddanych dla । 5Ób trochę nieśmiały marzyłem, ■ Cnnr.
_ ___ .................... t_ i._t___ l... j_:_ shv stać «io P7rJn*.rum •>sportu swvch kolegów działa- I ab.v stać S1C czołowym zawed- 
C7V jak: Chabierskl, Owczarek, ’ niklem. Dobrze pamiętam kie- 
Tyc. Stabno. Pawlik, Pluta, Ba- równika sekcji bokserskiej 
ziuk. Rześko, Kapuściński czy „Bielami" Adamiaka, który — 
— • • j aby prowadzić jako tako nor­

malne zajęcia z gromadką za-

, nizacje partyjne, związkowe, 
: społeczne i dyrekcje uważają 
! sport za ważny odcinek swej 
działalności. Służą więc radą po- 

, pierają autorytetem i wspoma­
gają finansowo sekcje sportowe.

Mikusiewicz.
Wszyscy razem mówią nato­

miast, że ich najlepsze nawet ■ palonych chłopaków
chęci i największa praca nie 
wiele mogłyby zdziałać, gdyby 
nie pomoc i zrozumienie sekre­
tarza organizacji partyjnej — 
Gralaka, przedstawicieli rady

doka-
zywał cudów w wynajdywaniu 
sali.

Zapał działaczy 1 zawodni­
ków był wówczas taki sam jak 
i dzisiaj. Tylko, że wówczas

uczynili z Kalisza miasto spor- '
towe. 2e w tym ostatnim zda- ( 
niu nie ma krzty przesady naj- !
lepiej świadczy fakt, 
trzech przedstawicieli

że aż , 
sportu

zasiada w miejscowej radzie
narodowej. Zaufaniem miasta .
obdarzeni zostali: Tadeusz Grze- ; O(o o0jdec« w_________ ________
lak. Włodzimierz Jemilianowicz lewej), radny Kalisza i obecny wiceprzewodniczący ko-
oraz Bazyli Tyc. j ta. Przez 16 lat pracował on wytrwale nad tym, aby jego

sportowcy mieli takie warunki, jakimi właśnie teraz dysponują 
Zygmunt Gtuszek 1 E- "armińsk:

.Pluszowni" Włodzimierz Jemiliano-

Zmarszczone czoło, ściągnięte

wiedział m. in. W. Reszek
brwL.. Jak to było przed 10 

■ laty? Tadeusz Grzelak opowic-wieuziai m. in. w- wsczeis---- . r. , , ... ‘---------- ’ ........ ..... nam wiele ciekawych wiele wyrasta tutaj
< m ln^ v i J TO szczegółów z historii sportu ka- talentów w rodzaju 

«Inhl. -o mU minirmv. W ■ ■ . • ... ... . . —......................... .yoza siebie na rok miniony. W|
n>ku 1954 ł w plcrwizych mie- 
si\;cach br. nastąpiło dalsze po- 
wlę kszenle zasięgu kultury fi- 
zyetnej, poważny wzrost pozio­
mu sportowego, rozbudowa ba­
zy materialnej i kadrowej. 
Wzrosła ilość zdobytych odznak 
SPO, przekraczająca już 600 tys. 
Ilość sklasyfikowanych spor­
towców1 zwiększyła się do 250 
tys.

Rok miniony był okresem po­
ważnego wzrostu mistrzostwa 
sportowego» naszych zawodni­
ków. Mleliśiny 250 spotkań mię- 
dzynarodowyreb w kilkunastu 
dyscyplinach, z czego wygraliś­
my 130, przegraliśmy 102 i zre­
misowaliśmy tB. Do osiągnięć 
naszych w skali międzynarodo­
wej zaliczyć wypadnie, flrócz 
licznych zwycilęsbw naszych 
szermierzy t bokaetrów, triumfy 
sportu lotniczego, łuczników I 
motorowodnlaków, niektóre o- 
siągnięcla lekkoatletów, jak 
również drugie miejsce w Wy­
ścigu Pokoju, drutfie miejsce 
Kocerki w mistrzostwach Euro­
py i trzecie miejsce Rakoczy w 
wieloboju gimnastycznym w 
Rzymie. Na listach 10 najlep­
szych wyników eurcgtejskich fi­
gurują rezultaty 16 naszych 
lekkoatletów i 6 pływaków. W 
skali krajowej dużego postępu 
dowodzi pobicie 326 rekordów 
Polski—

—Święto 1 Maja — to naj­
piękniejsze w roku święto soli­
darności i braterstwa wszystkich . 
ludzi pracy. Dlatego w dniu 1 . 
Maja wszyscy sportowcy nasze­
go kraju radośnie i dumnie ma- ; 
nifestować będą swą łączność 
z klasą robotniczą, swą między­
narodową solidarność, swą wo­
lę walki o program Frontu Na­
rodowego, swe przywiązanie do 
PZPR, która pewnie i mądrze 
prowadzi nasz naród od zwycię­
stwa do zwycięstwa.

Niech żyjc i rozkwita nasza , 
ukochana ojczyzna Polska Lu- j 
dowal

Niech żyje klasa robotnicza i : 
jej partia PZPR!

Niech żyje I szeroko rozwija 
się sport polski!

Długo rozbrzmiewały oklaski
i okrzyki młodzieży Hali
Gwardii. Następnie odśpiewano 
Międzynarodówkę, która zakoń­
czyła część oficjalną akademii.

W części artystycznej wystą­
pili członkowie sekcji gimna­
styki artystycznej i akrobatyki 
AZS AWF oraz zespół artystycz­
ny Domu Wojska Polskiego.

zakładowej — Konewki i Prze- trzeba było prowadzić pracę
pańskiego, 
dyrekcji 
Przybindy.

Ta nie

czy przedstawicieli kosztem tylko samego zapału. 
Mendreckicgo i Warunki powojenne nie były 

bowiem łatwe. Interesujące jest

! Rozmowę urozmaicamy zresz- 
। tą wizją lokalną. Sala bokser­
ska znajduje się w drugim koń- 

, cu korytarza i przejście do niej 
[ zabiera nam chwilę. Tak do- 
: skonale wyposażonego obiektu 
1 nie posiada wiele nawet czoło- 
| wych drużyn. Trzeba zobaczyć 
i jak wielki ruch panuje na tej
sali podczas treningu, jak spra- my. że Indzie ci zdołają dopro- ■ ..Pluszowni" jako konkurentka 
wnie i w sposób zdyscyplino- wadzić do celu nawet takie za- j ..Bielami". O ile piłka i lekko- 

mrany przebiega trening i jak mierzenie jak budowa hali spor- atletyka była mocniejsza w
j młodych towej, mogącej pomieścić wię- ! ..Pluszowni" — o tyle „Bielar-

harmonijna również, że
współpraca potrafiła zdziałać to. i ..Pluszowni*’

w naszym klubie 
nie zaczęło sie od

o Kaliszu mówj się obecnie 1 boksu. Jako pierwsze powstały 
o o jednym z najbardziej sekcje piłki nożnej i lekkoatle-

uspnrtnwionyi-h ośrodków w na- tyczna. Dopiero jesienią 1946 
szym kraju. Teraz i my wierzy- ; powstała sekcja bokserska w
my.

liskiego, który w dużej części , Polski
jest

juniorów
mistrzów ; rej niż 4000 osób. przychodzą- | nia" prowadziła prym w boksie.

Jaworowicza cych obecnie do wynajmowanej i co było niemałą zasługą'pracu- .
również historią jego , czy Dbały — aby wiedzieć już i na kilka Rodzin hali PKS. na 

kariery na pewno, że kaliska „Fabry-| każde spotkanie bokserskie.
Foto E. Warmiński ' ka Pluszu i Aksamitu’* zwana Tak jest teraz ze sportem w

jącego do dziś trenera Winkle­
ra. 1

Leonidas

O serze
nZTS amnestia. 
” radosny dzień

Zbliża się 
majowego

Co było I czym dziś ; 
dysponujemy

Tadek Grzelak rzecz jasna 
| mówi najwięcej o boksie. Wy- 
Iliczą on jednym tchem kolegów. » 
I z którymi trenował, z jak naj- 
| większym uznaniem wyraża się 
I o swoim trenerze Winklerze i i
doskonale 
trudności, 
drodze :

: pamięta wszelkie i 
, jakie stawały na 1 
zapalonych młodych

bokserów.
— Z upływem czasu — ciąg- ; 

nie Grzelak — warunki uprą- » 
wiania sportu poprawiły się. ale 
w dalszym ciągu nie było naj- i 
lepiej. Bokserzy ćwiczyli na 
jednym worku i jednej gruszce, 
lekkoatleci trenowali na przy­
fabrycznym placu, podobnie jak | 
i piłkarze. Dopiero reorganiza- 
eia sportu w 1948 roku połączy­
ła ..Bielarnię", „Pluszownię" i ,
mniejsze zakłady w jedno kolo
Wlókniarza i w 
wraz z.. kolegami

ten sposób . 
i trenerem |

W takiej to sali ćwiczą bokserzy kaliskiego Włókniarza. Nie brak tu niczego, co jest po­
trzebne do właściwego treningu bokserskiego Foto E. Warmiński

szym kraju wytwórni pianin | popularnie „Pluszownią"
„Calisia" oraz z bardzo dobre­
go toru kolarskiego, co pozwa­
la mieszkańcom tego miasta na 
oglądanie nawet mistrzostw 
Polski w tej dziedzinie sportu.

Kalisz posiada więc bardzo 
stare tradycje kolarskie, ale 
tym razem więcej będzie mo­
wy o boksie. Sport ten zdecy­
dowanie zdystansował kolar­
stwo torowe i w tej. chwili stał 
się dla kaliszan tym, czym dla 
Leszna jest żużel.

może chyba dziś już istnieć 
sportu.

nie 
bez

Winklerem znaleźliśmy się na 
stałe w salce przy „Pluszowni". j 

— Później moja kariera po- 
toczyła się szybkim tempem, ' 
podobnie szybko wzrastała war- ■ 
tość kaliskiego sportu. Nie bę- ; 
dę szczegółowo opowiadał hi­
storii kolejnych lat. rosnącego 
stale zainteresowania sportem : 
wśród mieszkańców naszego

Kaliszu, ale początki naszego , miasta i z drugiej strony stale 
10-lecia nie byty tak radosne. | zwiększającej się pomocy dla 
O tych właśnie początkach i o i nas sportowców ze strony za-
calvrn dziesięcioleciu sportowe- kładów pracy. Porównanie 

Niezmordowani działacze >. oPo™dB natn da- obecnego naszego poziomu i 
Hej Tadeusz Grzelak, żywa kar- ; warunków, jakie zostały nam

Trzeba zobaczyć i porozma- i ta powojennej historii sportu
I wiać z ludźmi sportowego Kali- 
। sza. dla których działalność 
• sportowa stała się taką samą 
( pasją, jak i praca zawodowa.
Oto ojciec sportu w „Pluszow-

Snujemy wspomnienia...
Z 70-tysięcznego Kalisza wy­

szło wielu dobrych sportowców, 
ale powojenna historia sportu 
tego miasta nierozerwalnie 
związana jest z nazwiskiem 
Tadeusza Grzelaka, wicemistrza 
Europy i wielokrotnego mistrza 
Polski w boksie. To że Kalisz 
posiada w tej chwili jedną dru­
żynę bokserską w pierwszej li­
dze (Stal), a Włókniarz ma 
wszelkie dane, aby w nadcho­
dzącym sezonie walczyć w dru­
giej lidze — to w dużym stop­
niu zasługa Grzelaka. Zawod­
nik ten stał się od kilku lat 
niemal ideałem sportowca "dla 
młodych kaliszan i wielu z nich, 
pragnąc pójść w jego ślady, tre-

KUPON „KONKURSU WYŚCIGU POKOJU"

Nazwa drużyny

Lp.

Wplsdć cyfrę Ilu 
zawodników będzie 
w pierwszej dzie­
siątce klasyfikacji 

Indywidualnej

Oznaczyć X druży­
ny które uplasują 

się w pierwszej 
trójce w klasyf. 

drużynowej

tego miasta.
stworzone, z tym co było przed
10 laty mówi najlepiej o

ni" Włodzimierz Jemilianowicz, i już 10 lat

Grzelak opowiada...
— T proszę pomyśleć, że to

mówi Grzelak.

5'Osobowy zespół
naszych kolarzy

wyjechał do Belgii
na 7-etapowy wyścigi

drodze, jaką przebył sport ka- , 
liski w ogólnej drodze naszego 
kraju. '

12 czynnych sekcji skupia- 
jącycli ponad 406 czynnych 
zawodników, własny stadion 
z dwoma kortami, doskona­
łym torem kolarskim, boiska­
mi do siatkówki i koszyków­
ki oraz bieżnią, doskonała sa­
la wyposażona we wszystko, 
co potrzebne jest bokserowi : 
i członkom Innych sekcji do 
treningu, wystarczająca ilość 
sprzętu, dostateczna opieka 
instruktorsko - trenerska nad 
zwiększającymi się stale sze­
regami usportowionej mło­
dzieży — oto cyfry i fakty 
dające obraz tego, co było na 
początku i czym rozporządza­
my dzisiaj.

I. Albania • •
2. Anglia • •
3. Austria • •
4. Belgia ■ •
5» Bułgaria e. .
6. Czechosłowacja.
1, Dania • . •
8. Egipt . . .
9. Finlandia . •

10. Francja . ■
11. Indio . . .
12. NRD . . .
13. Norwegia • .
14. Polska . . .
15. Rumunia • .
1C. Szwecja • .
17. Wiochy • .
18. Zw. Radziecki .
19.............................
20.............................

Nazwisko 
Imię . 
Adres

Miejsce 
na 

znaczek 
P.K.O1.

święta. Lud wyległ na ulice 
w całej naszej ojczyźnie, od. 
krańca do krańca. Świętuje­
my.

Zostawię więc tym razem 
biurokratów, kaperowników i 
primadonny ich własnemu lo­
sowi, aby pomówić o spra­
wach przyjemnych. Dla felie­
tonisty nie jest to rzeczą pro­
stą. jako że jest on po to. by 
wykrywać i ośmieszać błędy, 
zło, głupotę czy szkodnictwo. 
Ma więc on swoiste spojrze­
nie. które nazwałbym kom­
pleksem szwajcarskiego sera 
— z dziurami. Ale dziś zaj- 
miemy się nie dziurami, lecz 
samym serem, ser zaś jest do­
bry, znakomity.

Chodzi o nasz sport. Nie 
będę powtarzał, że sport, w 
Polsce Ludowej, to spra­
wa ważna, że ilustrują to ta­
kie a takie cyfry, bo o tym 
wszyscy dobrze wiemy.

Natomiast powiedzmy sobie 
to samo inaczej. Co raduje 
dziś, wiosną 1953 r. serce pro­
stego kibica? Niech będę na­
zwany optymistą na wyrost, 
lecz powiem — choćby pil- 
karstwo. Wiele nas ono w 
ciągu ostatnich lat kosztowa­
ło nerwów, tak iż wreszcie 
uwierzyliśmy, że już nie bę­
dzie lepiej. Za granicą też nas 
podobnie oceniano. Jak? Trze­
ba to wyznać, bardzo nisko.

Tacy np. Belgowie przysła­
li łl ligową drużynę z przeko­
naniem, że zupełnie wystarczy 
na nasz poziom i umiejętno-

wiechą, To już nie jest przy­
padek. 5

Obym był dobrym proro­
kiem. jeżeli powiem, że ma-
luczko nasze piłkarstwo
zacznie dostarczać nam irres— 
me słusznych powodów do 
dumy i zadowolenia.

ści. Tymczasem 
wiemy. Można

— wszyscy 
mieć tylko

Polak
Michał Spisak 
zdobył 
1 nagrodę 
w konkursie 
na hymn 
olimpijski

PARYŻ (PAP). Międzynarodo­
we jury powołane przez MKO1 
podało ostatnio wyniki ogłoszo­
nego rv roku ubiegłym konkursu 
na - nowy hymn olimpijski. 
Pierwsze miejsce w konkursie 
i nagrodę 1000 dolarów ufundo­
waną przez księcia Monaco — 
Rainera. zdobył kompozytor 
polski mieszkający w Paryżu 
— Michał Spisak. Nagrodzony 
utwór został po raz pierwszy 
wykonany w operze Monte Car- 
!o w uh. niedzielę. Ogółem na 
konkurs nadesłano 350 prac.

Michał Spisak urodzi! się w 
Dąbrowie Górniczej w 1914 r. 
Studia muzyczne rozpoczął w 
Katowicach, gdzie byl uczniem 
prof. Sikorskiego. W roku 1937 
wyjechał na dalsze studia do 
Francji.

nRZY łym wszystkim cieszy 
nas jeszcze jedna rzecz — 

to wi^k naszych obiecujących 
zawodników. Młodziki, a do­
bierają sic do starych mi­
strzów bez żadnej żenady. Ci 
..starzy" to np. Drogosz, Ste­
faniuk. Młodzi są ..starzy" 
mistrzowie. Młody jest nasz 
sport, a młodzi rosną — irm- 
domo. Bezpowrotnie minęły 
czasy, gdy w ringach pano­
wali 35-lptni i nie było widać 
końca ich panowania, zmieni­
ło się oczywiście nie ty'ko w 
boksie, lecz w pływaniu, nar­
ciarstwie, lekkoatletyce...

Przy omawianiu tego nie­
ustannego szturmu młodych 
warto powiedzieć kilka cie­
płych słów o naszej publicz­
ności. Jest ona po prostu nie­
porównana. Umie ocenić, na­
grodzić, jest ciepła i serdecz­
na dla ulubieńców. Dla naj­
lepszych. Do rany przykładać. 
Ale biada jeśli uczuć tych- się 
nie odwzajemnia, lekko je 
potraktuje, zawiedzie zaufa­
nie. O — bracie! Wtedy nie 
licz na względy. Wtedy „bij 
mistrza" aż huczy! Bo nasi 
ludzie nie lubią lipy, pucu, 
nabierania, błazenady. Nic na 
kredyt, tu trzeba się wykazać 
rzetelną robotą. I to jest bar­
dzo dobre.

O tej właściwości polskiej 
widowni niech zawsze pamię­
tają nasi młodzi zdobywcy 
laurów sportowych, których 
tu chwalimy. Nie liczcie na 
kredyt i firmę — sport to 
walka, a w walce liczą się 
tylko rzeczywiste wartości.

Nowe próby 
międzynarodowe 
naszej siatkówki
D EPREZENTACJE Polski w 
“ siatkówce, które powróciły z 
Rumunii do Warszawy w czwar­
tek 28 bm. wyjeżdżają nieba­
wem na 3 spotkania do Jugo­
sławii: 7.V w Belgradzie. 9.V 
w Nowym Sadzie oraz 12.V — 
siatkarze w Mariborze a siatkar­
ki w Lubljanie.

W składzie zespołu kobiecego 
udającego się do Jugosławii ma­
ją zajść pewne zmiany, gdyż w 
I połowie maja przewidywany 
jest wyjazd reprezentacji kobie­
cej CRZZ do Francji na kilka 
spotkań z. FSGT. Zmiany te nie­
wątpliwie osłabią naszą druży­
nę reprezentacyjną.

Wydaje się nam. że drużyna 
I CRZZ. mająca się spotkać ze 
I słabszymi stosunkowo zespnła- 
1 mi FSGT. mogłaby być oparta 
na zawodniczkach nie wchtxiza- 
cych w skład reprezentacji Pol­
ski. Również i taki, słabszy od 
normalnego zespól CRZZ. re­
prezentowałby zupełnie wystar­
czającą klasę grv na spotkanie 
z FSGT.

Z drugiej stron?- powinniśmy 
na pierwszy występ sportowców 

j Polski w Jugosławii wysłać mo- 
■ żliwie najsilniejszą drużynę, 
gwarantującą zaprezentowanie 

■ wysokiego poziomu.

lekką pretensję do CWKS-u, 
że przy swojej miażdżącej 
przewadze grał trochę po 
kunktatorsku miast władować 
jeszcze kilka „baniaków". Ta­
ka nauczka dobrze robi dla 
opinii naszego futbolu, uczy 
szacunku, a nas — wiary we 
własne możliwości. Nie mniej 
ucieszył nas pokaz przyzwo­
itego piłkarstwa. jaki dal ten­
że CWKS w ostatnią niedzie­
lę, w meczu z Ruchem.

Dalej. Piłkarze dobrego ze­
społu Vojvodiny byli po me­
czu zaskoczeni grą Gwardii 
i swą porażką. Gwardia jest 
rzeczywiście jedną z lepszych 
drużyn, lecz jakże ma trudny 
i ciernisty los w walce 2 kra­
jowymi rywalami. Dowód — 
na razie ostatnie miejsce w ta­
beli. ■

I tym. nie trzeba się jednak 
smucić, bo w ogóle coś się ru­
szyło w królestwie piłkar­
skim. A weżcie naszego be- 
niaminka ligi — Stal sosno-

rjtAKlE to miłe i pełne na- 
dziei myśli o naszym spor­

cie, będzie snuł prosty kibic 
patrząc w ten dzień majowy 
na maszerujące kolumny spor-
łowców. Będzie radością
myślał, że w tej chwili w 
całym kraju tak samo masze­
rują tysiące i tysiące dziew­
cząt i chłopców, którym na­
sza ojczyzna ludowa dała 
zdrową młodość.

Będzie uśmiechał się i fe­
lietonista, choć przyjdzie mu 
niebawem odwrócić uwagę od 
peknych, młodych ludzi, by 
zająć się różnymi... ciemnymi 
typkami. Będzie się mimo to 
uśm‘echał, bo win ^c nte typ­
ki. lecz ci młodzi i piękni są 
najważniejsi i oni będą górą.

3 sportowych radnych
Tyle nam powiedział Tadeusz 

Grzelak. Byliśmy w Kaliszu.
svmpatvcy kolarstwa ’ Pół roku. W drużynie Jest dwóch 

! debiutantów Jeżeli chodzi o starty• Sl5 emocjonować wj międzynarodowe tnie licząc Więc _______  
ścigiem Pokoju, który wystar- kowskiego. który byt rezerwowym : oglądaliśmy obiekty Włóknia- 
tuje w poniedziałek w Pradze.: przed dwoma laty w Wyścigu Po- 
dwa dni wcześniej dojdą do a mianow.de Bugalski t i _______________________________
nich wiadomości jeszcze z innej Najmniej znany z naszej piątki
imprezy kolarskiej z udziałem I Jest Kowalski, który rozpoczynał 
naszych zawodników Oto w so- ' .-karierę'' kolarską ledwie przed naszjen zawoaniKow. uto . dwoma laty, debiutując w wyścigu
botę rozpoczyna się w Belgu . 4.etapowym dookoła woj. gdańskie 
„Międzynarodowy wyścig kolar-. go. w którym to wyścigu triumfo I 
ski przez 9 prowincji". ! Elek Grabowski. Kowalskiemur- c j , n(e pOwloc||O S[0 wówczas. Po

W czwartek rano przed hotel»trzech etapach zajmował wpraw„a 1-111-.. a„l: dzie trzecia lokatę w ogolnej kia . „Watszawa , g^ie od kilku dni nkarjt a]e na ostatnlni Ptapie v,-;- 
। zgrupowani byli nasi kolarze, । mla| kraksę 1 spadl na 14 miejsce K
1 zajechał autokar „Lotu" I za- 1 Ambitny 1 uta cnitwanj- ten ko. n,-,70s;anta' w u njze męsklel mie- 
i brał ekipę na lotnisko, skąd sa- 'ą™ y1’™» zapi^ Pomorzaninem Toruń a AZS
! .a * a .. _ 1*—» i— ■ j— się hh pllrnindi Jach w Polanic^. iszfvBrin irewanzowe spo. kaniemolot „Lotu zawiózł ją do Trening naszych kolarzy przed i ZCSpnłMy k:ńre miah sie od- 
Brukseli. W skład drużyny ; wyjazdem do Brukseli przystosnwa h.;y? w «rode 27 bu. d-

y ANIM 
zaczną

W koszykówce „cisza przed burzą
CISZA przed burzą. Tak nazwać , reng», Pacuła, Wójelk, Wawro, 1 Olesiewicz. Dobrucka. Wol 

bv można obecny okres. |e Złotkl«wicz I Haglauer. wa. Kłosińska. Lewandowska.
' “ Po powrocie z Sofii r.zekafa na- 1„ Węgrzynowicz^

„»vch koszvkarzv trzy spotkania dzinska, Kapałczynska.
z drużyną 'Belgii: 23 mała w Po Loth.

żeiI chodz.i o wydarzenia w kosz?- .
kówce. Cisze ta, 1x1 gorącym okre- 1

Wawro, Wolucho- ; Olesiewicz, Dobrucka. Wolucho- 
■ ^.^u' wa' Węgrzynowicz (AZS AVT>;-• Chto- Beyer, Kapatczyńska. Silska iKoie- Bcyer i (arz Poznań-. Loth. Wikarska 1P0-

bjnia W-wa . Dąbrowska, 
ska ńiwanlia Krakowi. 
iSoar*a Gdański Żylińska

Zółtow- 
Miqutaznaniu bez zawodników reprezon- ! Po powrocie do kraju koszyk; 

tacjl oraz 25 i 26 w Warszawie : ki nasze czeka w pferwszv 
mecze Polska — Belgia. [dniach czerwca nowy wyjazd

Te ostatnie rozebrane zostana razem reprezentacji P-^skt ii'*1','1!'* awti *«
‘hn? Vln I •’« Torwacze. wieczorom przy łlBuKarc£st,u, n* dw* lub trzy 'CWKSi.

''świetleniu elektrycznym oraz na spotkania Polska — Rumunia, a JF E «praw czy«to krajoween pc- 
i podłodze z desek - aby warunki następnie w kraju (21 - 28 VI) trzy 1 "dworka wymienić wypada zbir. n Kn. ^kąrzy. pocjn|,no tych, z Jakimi ■ spotkania z zespołem belgijskim. < ZłUHco się półfinałowe rozgrywki... tbirir..,o.. o mistrzostwo Polski juniorów i

juniorek. k’óre maja sie odbvr w 
dniach 13- 15 ma|a. Niestety do

Łódżi: nar mias; nie uicccie-
Kłosińskiej lAZŚ AWF) '1.

wchodzą: Marian Więckowski, ny był do charakteru wyścigui w p,-iuku; Jest
Stanisław Bugalski, Mieczysław, a wlec na ogól krotklc \........ , .. ...

|WH n*e,bS,lKi — w wyścigu najdłuższy etap''^em do WateKO w rn*edzvm- -J’aota Różniej również na Festi-.1 Q BECNY skład kadry narorio. 
S 1 i Hdzie trwał około czterech go- , ^no4Xm-'be^Ą^ । walu. j rX'7J.»,,i,^ s^em. “ '
(Budowlani). Drużjnie-, tovia . | flzjn — powiedział nam przed1 strzostwach Europy drużi n nws- j —iększOSC koszykarek kadry. : kwartał Jest następując 
Sz*: cŹek°"trenerzZ' R^łn;rt^No- 'v-v.iazdern inz- Szymczyk — Szymczyk, trenerzy «oneri no nasJ kola„e  ---- ... ------
woczek 1 Kazimierz Włodarczyk. dystans sledząc Ko37ykn,.ze l;nńcz

-którzy pełnie będą jednocześnie । Dr,erw„ Do cztery godziny, aby <ych dniach Jeden z etapów przj- nosiliśmy, na dwa mlędzyńarodo-, ski. Prfunkcję masażystów i mechani- , gomwawczych I w poniedziałek 2 wa turniej, do Francji i Belgii, gierek! ___kz_ (Przyzwyczaić się no siodełka. maja wybierają tlę do Bułgarii na w lctńrvch startować mała mi- Pudelcwicz (Kolejarz Poznań- Pa-
_ No a iak iest z ich for- (doroczny, tradycyjny „młędzynaro- 5;i zowskle drużyny niektórych :««•’. .Wójcik. Dąbrowski (Gwlu dią 

Wyścig w Belgii będzie trwał do. „ 1 . J J |dT*X ‘‘'/'l ?* Polskę reprezentować be- frakowi Olszewski (AZS Tornń»
8 maja. Trasa długości około l.lOo mil' -'T ńlka do Ts zespól AZS AWF APPónheimor (Sparta Gdańsk Wl-
km podzielona Jest na 7 etapów. — Chłopcy są w doskonałej ।w dniach od 8 do 5 maj . Warszawa. i "mclawl Mly. ”■ .. .........
Przewidziane są dwa dni odpo knndrrii Na ostatnim treningu Startować w nim będą reore- Turnieje to odbedu sie — pier- mvlmZiL < • . Jabłoński : s‘* prawie komplet uprawnio-
czynku po III ample w dniu 3 ma , ml»*'. w Marsylii od 12 do 15 ma-| wszyscy z kn- 'yh do startu przedstawicieli 19la I do V etapie _  6 mała Ńal- , przcjccbsll około 130 km, przy. ;.yn\ narodouei — Pragi, Buda- ia druai w Brukseli od 19 do 21 levanai — oraz nowonn- ^kręęów.
&óifz° eXa^nosl 137 km na czym na dystansie 20 km mieli Pesztu Bukaresztui 8 Paryż, w pierwszym" który będzji !?£KS,'v S“‘
dłuższy -167'. Słan i meta be- przeciętną około 41 km na 50,11 m‘°dzletow.J I War-. szó,!yn, z m?ja ml- ^]¾
da w Antwerpii. Przedostatni etap H-In„ Wlatr hvl t hnku nrzv- l :, j , Izespoły Bułgarii, fran- (Xz? T^„„V>““,,sk*-podzielony Jest na dwa odcinki — : “Zlnę. Wiatr Dyl z IJOKU, przy Dokładny terminarz turnieju, cjl, Wioch. Jugosławii I Belgii. Or- । w K (AZS Tori>tó-

I orzed południem 25 km pojedm glądalem się więc ich wysiłku- który wobec startu czołowych ko-. eanlzatorem lest Stade Marseillais Z kadry na I kwar-ał
I CZO na czas, po południu — 1321 w]. Ku mojej radości nie byli I ’sykarzy Europy bedziej dosliona- i Unlverslte Club Femlna - mistrz uwzględniono obecnie ,.
। u_ __ «ortem-wsoblnym 1___ --.-i sprawdzianom przed mistrzo- - Francji. W drugim, oprócz eos no- ’sykarzy: Mclnsklego (AZS W-wał; km ze startem wspoinjm. zmęczcnl< choŁ.Jaj; na pewnych,SIWam) Europy, został Już przez (darzy Olimpie Femini Club Bru- Maciejewskiego (Wluą,^ '

Do wyścigu zgłosiło się 7 zęspo-1 otjc]nkach jechali z szybkością! gospodarzy ustalony. i xelles, startować mają zespole So- I Świątka (Sparta Wrocław'
cZ, « km'godz. w skład naszego zespołu, pozo- H'»» Gynnastlca Trfastlna (Wło- Po zawodach centralnych w nn.
Paryża, Saary. Włoch I'HolandiiJ Zpsnól nasz wystani w Belgii ,OPpab-azykm^^^ vjrland obeLne'' k2dr?aiU "‘‘^‘IPl'korekta

"■ej koszykarzy ustalony dalach lit- 15 ma|a. Niestety uw 
I nrzez komisje szkoleniową na n chwili obecne] do rozgrywek tych

■ zgłosiło się zaledwie 5 zespołów
-- prajmolo»uj,,.aj aiv uu se-,, -.-.7,----7-. Pawlak, Bednarowicz męskich (Zryw Szczecin. Zrywnrze- ' zono od 15 bm pod kierunkiem KSi. Wawro, Zagórski, Zlotkle- Pruszków. Tulą Gorzów oraz 2pr. louxcu u n at s ,a i-. trenerów Grzechowlaka. .Olesiowi- imcz* Karbownicki (Polonia Wąvn, . drużyny poznańskie) i dwa'kobiece

Koszykarze kończą właśnie w CZH । Pachh. wyjeżdża, Jak już do- Sterenga (Górnik Zabrze:, Hartów- * Siad Szczecin i mistrz Poznaniu». 
,ycu uiiwoi z, etapów Pęay- nosiliśmy, na dwa międzynarodo-,sh(, Przywarski »AZS W-wat. Fe- Fakt ten bardzo źle świadczy o
gomwawęzyoh I w poniedziałek z w0 turnieje do Francji I Belgii, 9,ers!*h Haglauer, Świerczewski, mwy und młodzieżą w poszczę-uzuhlarsli «la da Ruła^rii na ... i — A u X * Z.J Plldalnwlrv Zf.-.’Al,..— r-1_____ . -1 ' .,.-.1,,....1. .______ . , ____ • »

właśnie

przedmiotom spećialnel

Poważnym egzaminem lak zwa- 
e "Ci1 , neen druglee., rzutu naszych ko- 
aarbi- | szykaray bedzie turnie] miast.

z szybkością I gospodarzy ustalony.
i ków drużyny? ' Londynu, Kolonii, 1« Km godz. I W skład naszego zespołu pozo-kow uruzyny. ijunuyiiu, ..«i • . sta ącego pod opieka trenerów Ma-
raryta\„^i? Zespól nasz wystąpi w Belgii ^szewskiego l Patrzykonta brani i ---------- - •_____
«taktować u k P be"’,,ski<:h m : prawdopodobnie jako reprezen- są pod nwas? następu|ącv zawód- HNRFi, Antwerpsee fBejgfa). 
startować 11. I tacia Warszawy ntry: FłllęęiKłe B»d-. Do zespołu AZS AWF W-wa bra-Przectętnv wiek zawodników na- mlju Inarowlcz. Zagórski. Młynarczyk, ne -a pod uwagę nastepulace za-
szego zespołu wynosi ledwie 21 11 Z. W. Hartowskl, Pawlik, Kamiński, Sta-1 wodniczkl:

. - zawodach centralnych w po. 
.^aiu korekta

I który odbędzie sie we Wrocławiu 
nie i P dniach od 1 do 8 maja. Starto- 
■ , waę w nim będą reprezentade

. (oczywiście bez zawodników, uda- 
[ lacych sie na turnie] do Sofii»: 
Bydgoszczy, Wrocławia, Gdańska, 
Warszawy, Krakowa, Poznania i 
Lodzi.

Natomiast skład kadry narodo­
wej koszykarek na n kwartał w 'X: I

TurnieJ ten bedzle .-mrawdzta-
nem formy i możliwości przecie 
wszystkim młodych koszykarzy, 
którzy mają stworzyć . nasza re- 
nrezentacje młodzieżową ‘ na tur- 
""t! (sżer.)

mianow.de


PRZEGLĄD SPORTOWY Sir. 3

Trzy drużyny warszawskie w iwiertłinaie Parkan Polski W meczu towarzyskim z Luksemburgiem

To nie żarty Tym razem CWKS zagrał bardzo słabo 
„Starsi panowie” Szymkowiak miał więcej roboty 

potrafią grać
| przeciwnik szaiu do praechy- mz bramkarz Cracovii

r * s lenta zwycięstwa na swoją stronę.
i (St. H.)

KRAKÓW. 28.4. (tel. wł.). Start , 
Oldboye — Gwardia Bydgoszcz 2:2 i 
(1:1, 1:1, 0:0. 0:0). Obie bramki dla i 
S-n^u zdobył Różankowskl II, dla

Przybylski i Norkowakl II. 
izta Klarżuk z Warszawy. Wi-

Oldboye: 
Flanek. 

Cisowski.
Jakubik, Sołek. 

Filek I, Jabłoń- 
Różankowski II,

(Kazlmierowlez),
Mamoń.

Gwardia: Grochowina,
Kohut,

Dziadek, :
ci. Murzyn. Piskorz, ' Lizu- 
Niestrawski. (Malinowski),

.Norkowski Przy- l
n.ia 1B min. gry. gdy przy sta-, 

n <? 1:1 sędzia zarządził raut wol- I 
r,v przeciw Gwardii za faul na • 
cicnwrkim. Kohut ustawił sobie 
piike i po gwizdku sędziego rąb- 
r,«l w siatkę, aż zafalowała. Ale 
«.,ł'.*iz a nakazał powtórzenie rautu 
voincgo, gdyż — jego zdaniem — 
„■nur zawodników bydgoskich 
byl zbyt blisko egzekwującego 
’?.ui wolny <!). Ten. nie jedyny 
7 -p-ztą błąd sędziego, odebrał 
(H ih-r. nm szanse na przedostanie 
sic do ćwierćfinału.

Drużyna krakowska zdobyła 
«-rmnafę widowni. „Starszym pa- 
nnn-- brakowało nieraz tchu i w 
u irkszości wypadków przegrywali 
pojedynki startowe, ale., kiedy
Już zdobyli piłkę, 
było popatrzeć —

to aż milo
Jak przykładnie

n.q operowali, jak wzorowo odda­
wali do nogi partnerom i jak — 
m jest najbardziej godne podkre- 
śenia — nie ociągał] się z odda­
waniem dohrych i celnych strza­
łów. Prym pod tym względem 
wód) Kohut, a dzielnie sekundo­
wali mu Mnmoń, Cisowski, Nowak i 
a nawet Jabłoński. ,,Przeeg?ami-1 
nowalr’ oni solidnie Grochowinę, 
dajac mu szansę potwierdzenia do- । 

stawy, jaką zdobył w ostat- | 
n.m meczu mistrzowskim przeciw i 
Lechii. W drużynie krakowskiej 
ra.islabszvm punktem byt Parpan. 
Tylko dzięki refleksowi Jakubika

Mashelli.

Kowal, Pohl i Strzykał-

CWKS:
■ Orłowski. Wożn‘ak: StrzykalskL 
Pieda. Kempny. Brychczy. Kowal.

(głównie Strzy 
:vm razem n* 
ki. Grali be:

WARSZAWA, 28. 4. CWKS—Cra- 1 ambicji, nie dochodzili do odleg- 
covla 3:2 (3:1). Bramld zdobyli: dla 1 ’ “ '

Sędziował Marcinkowski z Lodzi. ’ 
Wklzów Ok. 7.000.

I . nom.
I Cracovla: Michno; Golab. Radoń.

-limas; Malarz (Szarańskih Kola- 
a; llcchel. Rajtar. Kasprzyk. Kad-

ł>ch o 2 — 3 metry piłek, nie co­
fali się pod własną bramkę, rzad­
ko też wspomagali własny napad 
w akcjach ofensywnych.

W poprzednich meczach zdc/&yl 
sympafę Warszawy napad CWKS. 
Po pięknych akcjach środkowej 
trójki Brychczy— Kowal —Pohl sa­
me ręce składały się rin oklasków. 
A tym razem? Napastnicy dorów­
nywali ..in minus" poziomem de­
fensywie i zmuszali widzów do 
irwizdów. Nikt z całej piątki nie

szermierze nasi wygrali 2:1
N.LU?f5MBUR?- 2?‘ * Ćęl. w|.). , Wolf 3:1. Cwietnie bil ,if Rydz, 

1 ' ^•‘««"buriklej który pokonał wysoko obu swych
Szerni'«i;«oJ trojka za- przeciwników; trzeci punkt zdobył 

wodników polskich, która starto- | Przeżdzlecki . zwyciężając Wolfa1 
n f,^z,e ? w szpa- । 5:4. z Linkem Przeżdziecki prze-dowym w Belgii oraz dr Nawróć- grał 4:5.

w «waneK towarzy- j Szabla zakończyła się wynikiem 
skie spo.kanie w trzech broniach 2:2, przy czym Polacy walczac? 
w Luksemburgu. Mecz zakończył । w składzie dr Nawrocki i Pnteż- 
się zwycięstwem Polaków 2:1. Szer- dzlcckl uzyskali zwycięstwo lep- 

Pols=y, wygrali floret i | szym stosunkiem dwóch trafień. 
■ sząole. przegrali natomiast szpadę, i Przeciwnikami Polaków byli dr 

. Rydz- i Gretsch i Lietar. Oba punkty dla 
fi ® kl-, ‘ Strzyżewski, mając naszego zespołu zdobył Nawrocki, 

I lafepszycb szpa-, wygrywając z Lietarem 5:3 I Grat- 
LluHhI.,L k^?,burąa!..dr Gretscha, I schem 5:2. Przeżdziecki zmęczony 
waikiS, Po zaciętych i walkami w szpadzie i florecie

zwycięs.wo odnieśli go- : przegra) obie walki. i
Punkty W sumie, w spotkaniu z szermie-:

W piątek startują 
w Warszawie żużlowcy 

szwedzcy
Przebywająca w' Polsce • ekłga 

szwedzkich . żużlowców rozegra w 
piątek 29 bm', . trzecie z kolei spot­
kanie z żużlowcami zrzeszeń związ­
kowych. Mecz odbędzie się na to- 
rze ZS Budowlani w Warszawie, 
początek o gbdz. 16. f

Pan’ szwedzkie dobrane będą 
prawdopodobnie na zasadzie roz­
stawienia najlepszych zawodników 
Andersona, Karlssona i Soederma- 
na. Paiinerem pierwszego- będzie 
zapewne Sjoeholm, a z dwoma 
pozostałymi pojadą. Fredlung > 4 
Haegg; -W rezerwie pozostają Erik- 
sson i Lindholm.

Bramkarz CWKS narzekał na 
•ak zatrudnienia w spotkaniach 

zmieni chyba

strzałów 
. Kadluczkę t Kasprzyka, 
•próbować aktualną formę swe-

walezyl z zębem, nie szedł zdecy­
dowanie na piłkę 1 nie zachwycił ;
koncepcją.

Bardzo słaba grał- Kowal. Znów ' 
wzięła u niego górę skłonność do '
wstrzymywania
stosowanie nożnych

akcji. nagminne 
syżyków i

zygzaków. Z kondycją toż n!e 
było w porządku. Środkowy CWKS

mai starciu z przeciwnikiem, nie 
kiedy.- nawet po samotnej walce z 
..cieniem”.

pndnbnego. W czwartek atak 
Cracovii grał zupełnie nieźle, o 
klasę lepiej, niż w meczu mi­
strzowskim ze Spartą. Zawodnicy 
dość składnie kombinowali, grali 
zdecydowanie, bez trudu ogrywa- 
Jąc defensywę wojskowych. Gdy n,n rhw do pn,lanla Brvcbczego. 
dodamy, że większość akcj, kon- )(lk , „B,awlonv bramkarz,
czyła się strzałem, otrzymamy , -...... -

padły zatem zwycięskie
bramki? Pierwszą dobił Kowal z ••

.po
drugą zdob> I Strzykalski

Kempnego.

pełny obraz gry piątki ofensywnej 
gości i poznamy rolę, jaka w tym 
meczu przypadła Szymkowiakowi.

kaleki i Pled;) np.. k>ó:*zv

W sumie CWKS srogo zawiódł.

i ofiarnej grze partnerów Parpa-
m/^uirnl^zdobyia (CWKS) i bramkarz Cracovii Michno w akcji

w 12 min. po szybkim raldale | Obok obrońca gości Gołąb. (Fragment z meczu CWKS —
W I CraCOVia 3:2 <3sW Fol E. Warmiński 1 nfIre stowo

wadzenie. Natychmiast po wzno- i

poważny kłopot

w>niu gry Przybylski strzałem w 
dnłny róg bramki zdobrł wyrów­
nanie. Po przerwie, w okresie 
wyrównanej gry Norkowski zdobył 
prowadzenie dla Gwardii. I kiedy 
wydawało się, że zejdzie ona z 
boiska jako zwycięzca, gdvż do- 
Łhjgała ostatnia minuta spotkania. 
Rozankowskl ponownie umieścił 
p łkę w siatce Grochowiny.
Rozgrywając w wielu wypadkach 

„na stojąco“, zwłaszcza gdy do 
kontuzji Jabłońskiego zmuszeni 
h-.H do grv w dziesiątkę, zdołali 
Oldboye jeszcze przez godzinę 

Ciężka przeprawa 
Włókniarza 
z Tarnovią

Zdobywca Pucharu w 1954 r. 
wziął w Kielcach trudną przeszkodę

K ł^LCE. 28. 4 (tel. wł.). Gwardia . lepszym zawodnikiem gospodarzy) Po zmianie stron -   
Kielce-^Gwardia Warszawa 0:2 । był bramkarz Konarski, który jeszcze większego i wv
(0:2). Bramki zdobyli: Baszkiewicz । wykazał wspaniały refleks i żadna = -,ln 'v ,,J c-on«iie*vr 
L , Kubik. Sędziował Koczner : z puszczonych bramek nie obcia- 
(Gdańsk). Widzów 5.000. [ ża jego konta. Naislah-zą )in'a bvł

Gwardia Kielce: Konarski. Ker : atHk.; Tn nu «torem kilku ładnych 
kl. Chaiupko Sikorski. Pletrućh. 1 byl Morek, ale nie ma ląc 
Toporek!. Zawiślak Muszvnsk’ 1 zrozumienia u swych nartnerów. 
Kołodzfet. Rachlewinz. Mo’-ek. i nJe w,ele ««m zdziałać.

Warszawa: Sie-aniszyn. ’ W 13 nrn ery. po rzucie woj.

znów Kona;

KRAKÓW, 28.4. (tel. wł.). Tarno- 
na 7, 'l’,,ókniar* Łódź 1:2 (1;1). 
Bramki dla Włókniarza zdobvli: i 
Szymborski I MJż^er, ciła Tarnovli: 
'■arumiski. Sędziował Nowak (KJel- ce». Hidznw n'z s; tir*~ ......./”
r. Foryś. Dycjan. Kotfis,
ręba. Roik. Barwiński. Lewandow­
ski. Nowak. Tarsia. Pająk? (Wio- 
deki. Kupiec.

Włókniarz: Klaczek. (Szczurzyń- 
skii. Baran. Urban. Stusio. Sko- 
piński. Jańczyk. Jędrzejczyk (Mlz- 
ger ostrym strzałem z linii pola 
tek. Jezierski.

Losy meczu rozstrzygnęły się do- 
P’ero w os.atniej fazie, k.edy Miz- 
ger ostrym strzałem z linii pola 
karnego, zdobył zwycięską bramkę 
ula łodzian. Mieli oni wyraźną 
przewagę w pierwszych 20 min. 
pry i w ostatniej fazie zawodów. 
Natomiast Tarnovia przeważała tuż 
przed przerwą i bezpośrednio po 
zmianie stron.

Sympatycy drużyny tarnowskiej 
odczuli szczególnie boleśnie za­
wód. jaki sprawił im Barwiński. 
nie wykorzystując szeregu rzutów 
wolnych z linii pola karnego. Bar­
wiński był jednak mocnym punk­
tem drużyny tarnowskiej, a oprócz 
niego wyróżnili się Kotfis w obro­
nie i Tarsia w ataku. U- łodzian 
na pochwałę zasłużyli obaj bram­
karze Kłaczek i Szczurzyński. Ba­
ran i Szymborski.

Najmłodsi 
narciarze 
na starcie

Skład ekipy polskiej, do której 
i wejdą czołowi zawodnicy zrzeszeń 
, związkowych, nie zosiał jeszcze de-' 

----- „ —, ; rinltywnie ustalony. - Wiadomo je- 
®oaałr” Duansę wygrywając • dynie, że na starcie ujrzymy Kup^ 

9--------------------------------------------------- I czyńekieao, Szwendrowsldego. Su-
serdecznvnT • c!lec^eg<» J Teodorowicza. Oczekf-
d. któr"yT raSSwSSte!? żlt Krzeslńskl t
dziła nrMhiłUł wafL ^1,1« w- ‘'WJWK-

• . 7- w sumie, w spotkaniu z mrmie. , zwlazkowvrh n<e zc§ " “rętscha i Laischęna - po rzami Luksemburga Polacy uzy- ' rmirownle ustalony te2’W «?P°lę skali dodatni bilans. . wyg^.ji ;z , :?z Anena — 1. w zespole 
polskim najlepszą formę wykazał 
Strzyżewski, który wygrał dwie 
walki, natomiast pozostali walczac 
srabiej mż oczekiwano uzyskali tyl­
ko po 1 zwycięstwie. Najciekaw­
szym pojedynkiem była walka 
S.rzyzewskiego z Laischenem, w 
której obaj przeciwnicy do 5 pun­
ktu trafiali sie równocześnie i do­
piero pięknym fleszem Polak roz- 

walkę na swoją korzyść.
wo (florecie Rydz i Przeżdziocki 

wygrab z drużyną Luksemburga 
w składzie Link i mistrz juniorów

n.*w. u a. ^atiu^iaauwantern sie* 
duła przebieg walk, żywo oklas­
kując udane akcje. Sędziowali bar­
dzo dobrze Buck I Moreau (Luk­
semburg).

W-piątek ' Polacy udają się do 
Liege, gdzie dadzą pokaz walk 
szermierczych dla miejscowej Po­
lonii, po' czym w sobotę wracają 
do kraju.

CSR Finlandia
14:6 w boksie

-Towarzyskie gry w Bułgarii
naszych tenisistów

J- N- I ............... ...... ... .......
i obecności 6 tys. widzów rozegrane 
I zostało w MessuhaH mfędzypań- 
j stwowe spotkanie reprezentacji 
pięściarskiej Czechosłowacji : Fin­
landii,5’ zakończone zwycięstwem 
gości w stosunku 14:6.

HELSINKI 27.4 (obsł. wL).

SOFIA. 28. 4 (tel. wł.). Tenisiści Todoruk 6:0. 6:1. Radzlo—Tornow 
po rozegranym meczu z 6:0. 6:1. ZennecE— Panczew 3-a ; dn*g^VS?sTaH Wika | 4:6.. °!ejniszyn-gWel^^ le­

jni w Soi... u ponfedzialex Olej- F‘*ątek—Dvnjitrow 0*4 4*6 3*S Ra • S" POJ kip™nklem dz?o -Bachezy^^
li en-a Hebdv zademonstrowali ; Mirhajłow 6:4. 3:6 6-3 Olelnt^-.-n 
• e-cJe minutowego planu treningu , -Panczew 6:4. 8:2 Płatek—Rkis 
-etususty wyczynowego. Na poka- t kow 6:1. 6:1. Olelmszvn—Dwmt !

e oheant rh było wlali, Mimrini. ro—, i.k r-r

vm meczu z. i
Jeszcze kilka '

Wyniki poszczególnych walk (na 
pierwszymi miejscu pięściarze'

I CSR): Majdloch pokonał przez tko 
' w II r. Ohwanainena. Petrina przo- 
; grał na pkt. z Limmonenem. Za-.

■6* oieinUzvn1'—^^^^^ a'2' przegrał na nk;. z Hamalal- 
nenem. Gnid wj-grał na pkt. z Jo- 

; amendaa. jwanns pokonał na. pkt. 
; Kuha. Vitovec zwyciężył przez tko 
w HI r. Huktala. Marcis przegrał 

; na pkt. z Backmanem. B. Koufny 
: zwyciężył w I r. przez tko Gren-

w
nasi rozegrali towarzyskie spotka-

wielu zawodni row 4:6. 7:5. 6:1 Piątek—Mfchal- 
az trenerzy. Iow 6:1. 6:1. Llds — Romański 7-5 
anodę tenisiści I 6:1,- Panasiukówna—Vkolowa 6 4ł’7VeL-la erM-itUra . i ti-1 1...1--:___,_ _ .•

venutace: Jędrzejowska—Stefano
wa 6:1. 6:0. Licis -Kalsen 6:2. 6:3. i 
niejnlRzyn -Langerów " " *
gadzin —Michajtow 6:1,

Zespól nie był tym niedzielnym, 
zgranym monolitem, o równej, do­
brej grze poszczególnych formacji, j 
Skok poziomu w przeciągu kilku 
dni jest zastraszający. Przyczyny ! 
tego stanu rzeczy powinno roz- ' 
patrzyć kierownictwo drużyny. । 
Takich niespodzianek robić nie 
wolno.

Zgodnie z tradycją

Polonia W-wa
wygrywa

nabrała j

efek-
z AKS Chorzów

towną robin^onadą wvhija pitkę 
na róa po celnym strzale Hachor-
przed końcem okazje do zdobycia

Markowski. Maruszklewjnz, Och nym Marnszkl«wlcza z połowy 
mański. Zientara. Hn-jyra. Knhik. hr.^ka Beszkiewizdobvl nrń- . , ,, 
Szadkowski (Brzozowski). Hachn- : wadzenie dla goiCl. W kilkadzfe- ; ,,,<lajkL Ominie mhmtv gry nnlc 
rek. Brzozowski (Baszkiewicz), i siąt sekund później Kubik z bliska ł zą do J®d-3ak ni» orzyno- 
Baszkiewicz (Kulesza). podwyższył wynik na 2:0. j sz4 one juz zmiany rezultatu.

j Spotkanie pomiędzy dwiema , (Frand.)
i Gwardiami stało na wysokim po _ 
I złomie I d»x<itarczyło ponad 5-tv 

sięcznej widowni * wiele emocji. 
Goście przewyższali przeciwnika

i Stefaniszvn.
, oklaski. O<
1 żą do gości

STALINOGRÓD 28..4. (tel. wł.).
AKS Chorzów 
szawa 1:3 (o:i).

- Polonia War- 
Brański zdooyli

wyszkoleniem’iechnicznym I w su­
mie zagrali bardzo dobry mecz.

Srefaniszyn w bramce miał nie 
wiele roboty, a wysoką klasę po­
kazał Jedynie przy obronie ple 

: klelnle ostrego strzału Morka. W
■ obronie najlepszy byl Maruszkle- WROCŁAW, 28. 4 (tel. wł.). Gór- 
I w'cz. który swą spokojną grą wy nik Wałbrzych —Ruch Chorzów 1:0 
I bil z konceptu środkową trójkę I (1:0). Bramkę zdobył w 18 min 
napadu gospodarzy. Mądrą I efek- Krawczvk. Sędziował Blernaclk z 
łowna gra popisywali sie obaj no- | Krakowa. Widzów ck. 5 tvs. 
mocnicy Zientara I Hodyra. k*.ó- i Górnik: Ł‘--------"

rólkę i 
efek- 

J DO- I
rzy przyziemnymi pasMogami zdo­
bywali teren I zasilali dobrvmt 
piłkami własny napad. W napadzie 
warszawskim bardzo groźni byli 
jedynie Hachorek I Baszkiewicz.

Gospodarze zasłużyli na s!'-: 
| uznania. Nie zlękli sie zdebyw 
j Pucharu 1 graó jak równy z ró 
1 nym. Defensywa I pnmor’ kieł'”

korzystając z pełni zimy, zako- 
p.auskic kolo AZS urządziło po, 
Nosalem tradycyjne zawody dla 
dzieci w wieku od lat 6 do 10, Dla 
ko^oś. kio by z daleka obserwo­
wał te zawody, były one dość 
dziwne.. Zacięta wallia maleńkich 
narciarzy na wytyczonej chorą­
giewkami 30u-metrowej trasie była 
rzeczą zupełnie zrozumiałą. Za­
bawny jednak widok tworzyli ro­
dzice. biegnący po obu stronach 
irasy Zii swymi pociechami i za­
chęcający malców okrzykami i ge­
stami.

W porównaniu z rokiem ubieg- 
łym. tym razem była to prawdzi­
wa impreza sportowa, bardzo sta­
rannie przygotowana przez AZS. 
Najmłodsi narciarze trenowali do 
niej przez cały sezon i zademon­
strowali wielką ambicję i serca do 
walki. Zdarzył się np. wypadek, że 
maleńka dziewczynka zgubiła na 
trasie nartę, lecz uparcie na jednej 
podążała do mety. 1 zdobywając 
drugie miejsce.

Synek byłego mistrza Polski 
Bachledy, idąc w ślady ojca, wy­
grał w pięknym stylu slalom. Sko­
ki Macieja Gąsienicy czy Karda- 
sia miały już elegancję nio niniej­
szą. niż u wytrawnych zawodni­
ków. Pęksa, zwycięzca slalomu w 
grupie 9-latków. • odznaczał się du­
żą dynamiką I dobrą techniką, a 
triumfatorzy biegów Sawicka, Ło- 
Jas. Kttczera i Slazowski pokazali 
już zupełnie poprawny krok 'bie­
gowy.

Znacznej poprawie uległo za­
opatrzenie dzieci w sprzęt. Miniat 
turowe biegówki, skokówki czy 
zjazdówki na plastikach wcale- 
nie należały do rzadkości.- •

Trzeba podkreślić, że malcy wy­
kazali podczas zawodów dużą 
wszechstronność I startowali prze­
ważnie we wszystkich konkuren­
cjach. Dlatego też. w trakcie zawo­
dów. mali zawodnicy musteli nie 
raz zmieniać buty, przy czym do­
chodziło do tak śmiesznych -scen, 
jak z synkiem trenera Kobylań­
skiego — Witkiem, który, rozgo­
rączkowany. wzywał pomocy... ma- 
musi. ahv nie spóźnić się na kon­
kurs skoków.

Dużo można by pisać o Łych za­
wodach, które nawet . dla bezpo­
średnio niezalnteroowaiiych mia-^ 
ły wielki urok I bvły przyjemnym 
przeżyciem. Z braku miejsca. poJ 
wiemy krótko — zawody były ..na 
medal" Wvnlków nie podajemy. 
gdyż nie to było tu najważniejsze. 
Mali zawodnicy, którzy już’dziś 
snią o sławie Marusarza -czy Ctnn 
taka. wszysęv bez wvjątku zasłu­
żyli na wj-różnienie i największe i 
pochwały, (m. m.) L-

Ruch rozczarował Wałbrzych
i przegrał z Górnikiem 0:1

WROCŁAW, 28. 4 (tel. wł.). Gór-

Kossowski. Faruga. Ko­
Pkmvski I, Svk. Wieczorek.
Krawczyk. Pullkowsk! TI.

Ruch: Wymbpk. Giehur, Bartvla, 
Bomba. Suszczvk. Pm. Breher

stowa ; (Strzelczyk). Pohl' I, Aiszer,
Wałb.

niespodziankę
górnicy

roósa. forma pokona! na pkt Kok- 
__________ konena. Netuka pokonał na ptó.

..._ ... Jędrzejowska—Boj'ażdżewa6:1' i "alkarna-
na- Gin. Fotrelmsnówna—Srcfa -owa 6-o 
-- 6:2. Panasiuk— JanleWa 6:5 6-2 

- ---- W czwartek tenisiści poR-cy ro J
‘J?'t sootkanła pokazowi w !
ej'- Pią-. Pl-iwdiv. w piątek 29 hm. eklna ; 
Fogelma- , polska uda sie w drogę Dowro:- ' 
~ * ną do kra fu.

6:2, Licis — E. S.

Lekkoatleci ZSRR startują
na Kaukazie

Stal Sosnowiec 
pokonała 3:2 * 

repr. Częstochowy
CZĘSTOCHOWA 28.4. Lider Z 

ligi piłkarskiej Stal Sosnowiec, któ­
ra w rozgrywkach mistrzowskich 
nie dała sobie dotąd strzelić ’ ant 
jednej bramki, straciła aż dwie w 
spotkaniu z reprezentacją Często­
chowy.

WM- W Nal-f Należy ku (Kaukaz) osiągnięto sze-1 
• . ku thaukaz) rozpoczęłv się lek- j reg bardzo dobrvch rezultatów 
ki>a:letyczne zawodv czolowvch ■ M . . . ’ .
ZracHzeń Sportowych ZSRR. ‘Wj 
pierwszym dniu zawodów osiąg , r™. .7 «I*8* :zuen?
nięto szereg dobrych rezultatów: t 49-1 • — 49*r\ m P*’ Bo'1 Sial!
Me±czvźn^ «a.ow. Stolarow. Luujew — po — •
\ y 14,8 (wszyscy zawodnicy startowa-.

. . , Jarttenlew 10,5. Fe-111 w osobnych seriach, finał nie hrł Strzelcami bramek byli: Głowac-
diajew 10.6. Tokarew. Kazancew.; rozgrywany): 3000 m przeszk. Toł- ki w 18 min., Uznański w ^0 m-n. 

Sanadze po_10.7. stokjadow — 8:57.3. Sałtykow — i Głowacki w 33 nun. Prowadząc 
i । i -Ti —n Osmln-i 9:08,0: 200 m — Tgnatiew — 21.4.: różnicą trzech bramek Sial zlekze-

. ! Baneniew — 21.5, Kocarew — I ważyła nieco przeciwnika I piłka- :
10.000 m — Kuc 30:03.0. Krlwo- ,21.6: 1500 m — -Marvczew — -------—r----------

szem 30:13.4 Rasałajew 30:32.5. 3:51.2. Aleksiuk — 3:51.8: młot — :
wzwyz — Sit’<ln 195. Szklarow I Krlwonosow — Cn in 

Dektąriew po 190: 58t30: 400 m pł. —' Litujew — •
. .em <a. Heina- 51.7: tyczka — Denisienko — 430. |

• oszczep: — Walman — 67.15: ;
Bu-1 5000 m: Kuc — 14:26.4, Rasałajew i

Mecz ten zakóńczv| się nleznacz-
, nym zwycięstwem Stali 3:2 (2:0)..' 
i Goście wystąpili bez Majewskiego 

_, i Maslorifa. Mecz stał pod znakiem' 
_ ; zdecydowanej przewagi technicznej 
_________ która grają? bez wysltku

doprowadziła do stanu 3:0.

rze Częstochowy zmusili rezerwo-
------- ------wego bramkarza Stali — Powązkę

60.19. Nikulln — ; dwukrotnie do kapitulacji.

Młodzież krakowska 
będzie bezpłatnie 

uczęszczać na zawody 
sportowe

ste 1R.1P. Fedorow 16.10:
4 X 100 m — CSKMO 41.6, 

rewiestnik 42.1, Spartak 42,7.
Kobiety:

14:43 2: 4X400 m CSKMO
I 3:15,8: pięciobój — wygrał Kuź 
i niecow, osiągając w poszczególnych I 

100 m — Kowalewa 12.0. Elhle-! konkurencjach następujące rezulta | 
lewa. -Aleksutlna. Safranowa. Po-1 tv: 200 m — 22.0. w dal 6,75. dvsk ' 
lininenko — po 12.1: i - 44.47 oszczep — 58,19, 1500 m'

4 X 100 m — Snartak 48 0 Dy-i 4*48 2 t spopularyzowania sportu
--------- Karmanski. Wteczo-1 nam.i 48,2. BurewicwtnJk 48.8: I wśr!id młodzieży krakowskiej Pre-

: rek. Kalus, Grzywocz II. Wfdera. dysk — Dumbadze 50 93 Pono- i ■'““'e**- i xydium WKKF Kraków wydało u-
Skrzjrplec. Krawiarz. Weezerek. , mBdetni 50 23 Rutkowska 48 18 1 80 m pł. Trasimowa — 11,5. Je- chwalę, na mocy której młodzian
Pilarek, Lizurek (Gledyga). ( ’ nlsejewa ( Aleksandrowa — po i w wieku do lat 14 korzystać bą-

Polonla: Redlińskl, Śliwa, Łysa-i MOSKWA, 28.4. (tel. wł.). W. dal-i 11,7: 200 m — Itldna — 24.8J dzle z bezpłatnego wstępu na
r.owlcz, Łabeda Szaliński (Chaml- I «zym ciągu zawodów lękkoatle- Turowa — 24.9: oszczep — Roolajd wszystkie imprezy sportowe.
czuk) Szczawiński Iwanicki. Ml- 'luźnych czołowych zrzeszeń spor- — 5.3,08. Czudtna 52.07: skok w __ _ u .. ■ :S*X ZeTenajb , towych. ZSRR, rozgrywanych _w‘dal - Litujewa - 5.84. • Jes^™£d°o™en*^^

Warraawska Polonia zrobiła w " ----------------------- —------------ organizującego zawody, imiennej
. Chorzowie wielką niespodziankę. | | listy, potwierdzonej przez kierow-
wygrywając 7 »ewna siebie dru/v- | 7^7" y y y t 1 nictwo szkoły, względnie T^kład

ną z najlepszych drużyn T Hgł. 
exmistrza Polski — chorzowski 
Ruch. Zwyc.ęstwo Górnika nie (esi 
dzieleni przypadku. Wvwaiezo.ie 
zostało po emocjonującej". peLiej 
napięcia i stojącej na wrsoióm 
p«.-zic»m'e grze. Cała iedena^;ka

w 25 min. Zelenay, w 60 Krawtara;
w 70 Kruk. I 
dziował Kula 
1.500.

AKS: Fiskal,

w 75 Iwanicki. Są-
(Kraków). Widzów

ski. wteczo-i _ ___ __ _
U- Wdera. I dysk — Dumbarize 50.93. Pono- 
^Weezerek. , marlewa 50.23, Rutkowska 46,18.

Celem spopularyzowania sportu

MOSKWA. 28.4. (tel. wł.). W dał-

czają' warszawiacy mądrej taktyce ) Na basenach pływackich
swych napastników, którzy wi­
dząc, że mają do czynienia z do­
brą defensywą gospodarzy, nie ba­
wili sie z piłką, lecz starali się 
jak najszybciej i jak najprostszy­
mi środkami zatrudnić bramkarza

świata
i pracy oraz ustalenie kierownika 
grupy, pod którego opieką mło­
dzież w sposób zorganizowany uda 
się na zawody.

Uchwała Prezydium WKKF wcho­
dzi w życie w dniu 1 maja br.

; AKS-u, Atakowali przeważnie wy- BERLIN. Kruschinski przeoNnał 
, . ........ . r,--— .... .LUŁ.iontiM padami, które w sumie przyniosły 100 m styl. Was. 1:10.8 oraz 200 m
gospodarzy była doskonale dyspo-j aż trzy bardzo cenne bramki. w 2:40,1. Ponadto Maseł na 200 m 
ńowana. stanowiła zwany kolek-I w przeciwieństwie do Polonii — । ?•. motylkowym uzyskał bardzo 

n rozu atak AKS-u grał na oślep 1 w ' i0!2”?’ -- Na tych sa-
słabc.To szczelnej obronie przeciwnika tyl zawodach lo-letnia Bircit

i cre ko raz znalazł lukę, przez którą Mmnp o*i5’?nela na 100 m st. dow
niłka mogła wejść do siatki Red- ‘-7a\ ’ Kumzel na 400 m
lińskiego. i st. dow. — o:14,4.

cmejąc. bez v 
punktu. Górnic^ 
dobrą techniczn 
kle. dokładne

raźnego 
pokaza
s oso wal j k

i i it . : P-.HJ.3 na. U4V.s u• —---- y- ■;" : r-; ••'■••-••-■•••.•«•«•sę wic->i\ c>;tr kalibru, i zmianv nozvrli wzorowe k”vcip
grały twardo I nieustępliwie. Naj-I eHmlnuJąc z. Pucharu Polski Jed- I i strzały z każdej nadarzającej’ się 

' ------ ’ pozycji.

Szczęśliwe zwycięstwo
Lechii Gdańsk w Krakowie

KRAKÓW 2M. (tel. wł.). Gwar-
dla Kraków — Lechia 
(0:1). Bramkę zdobył 
Sędzia Franczykowski 
Widzów ok. 12 tys.

Gwardia: Kalisz.

Gdańsk 0:1 
Kobylański 
z Bielska.

Piotrowski.

zespole pierwsze

wspierani
siatą 
ssanie

Obaj ci zawodnicy

trojkę napadu. zani.c-
pod hramką Ruchu, nir-

ustannie niepokojąc Wvrobka. Do- 
- Hkonale zagrały również linie de- 

bowano nawet wjechać z piłką do ; fensrwne Górnika.

Szczurek. Budka. Snopkowski. Ją- newskiego nagłym
dry®» Kotaba, Kościelny, (Adam­
czyk), Mordarski. Rogoża. Dudek.

Lechia: Gronowski II, Kusz. Ko- 
rynt. Lanc. Czubata (Kupcewlez),
Kalete. Nowicki, Adamczyk, 
mowski, Goździk, Kobylański.

Rożen t uzj azmo w a na dob rą

Gu-

prą

zwyciężył Lars Erlkson 4:50.4 
przed P. O.r Eriksonem 4:51,0.

W drużynie zwycięzców na wy- I 
różnienie zasługują Śliwa, Szcza-

MOSKWA. W zawodach o Puchar 
gazety „Komsomolska Prawda" 
uzyskano wiele niezłych wyników. 
F tak: 100 m dow. Skomorowski 
58.7: Bałandln 58.8: Somkln 5R.9.

Prostujemy wyniki
Wskutek niesumiennej pracy 

stalin.ogrodzkiego współpracowni- 
ha Przeglądu Sportowego, Je-
rzego Badhera. podaliśmy w ostat-

NOWY JORK. Shelley Man nrze-

। rzego Badnera. podaliśmy w ostat- 
। nim numerze błędnie wynik meczu

lUilllKIlie CdMUSUJd DDWH, 34CZ-4- . , , « ...... .C/
wiń-kl. Misiak i Kruk. AKS — to 100 m motylkiem w czasie
właściwie Wieczorek. WJdera i V t o,’az u^vskaia na 100 y st.
Krawiarz.. Ten ostatni popisywa’ dowolnym 5«. <.

100 m grzbiet Kuwałow 1:08.4: So- I „ .
łowiew 1:08.6. Z kobiet najlepsze ’ Reprezentacja Śląska Polonia

sie bardzo sinymi, lecz nie drść 
celnymi rautami wolnymi. (I. B.) ‘ SZTOKHOLM. W- towarzyskim 

| spotkaniu najlepszych

wyniki uzyskah- na 100 m dow: Byłom. Właściwy wynik spotkania 
Meridowa, Woog. Ryżowa po - , brzmi 8:2 dla Śląska a nie 5:1 (Jak 

‘ ’ podaliśmy).

bramki, ale te zamiary .wobec zde- Ruch rozczarował swoją gra. Na- 
cydowanej postawy Korynta i je- trafiwszy na twardy opór górni- 1 
go kolegów, z góry skazane były । l<ów. napad chorżowian zagubił 
na niepowodzenie. Kiedy zaś jedy* ! zupełnie. Podania były n eeel 
ny groźny w tej Unii strzelec. 1 
Mordarski. usiłował zaskoc?

Pływacy Szwecji 
przyjadą 4 maja

Pływacy Szwecji przybędą

zawor)n(. I LONDYN. Pływaczki angielskie:
I czek Szwecji i Danii przvszte. Edwards. Grundy. Mortimerx i | 

przeciwniczki naszych pływaczek । ^0^11 "owy rekord |
i osiągnęły następujące wyniki: 100 ‘ ata w sztafecie 4 x 100 yardów . ----  ——
L dow: - Anita Hellstrom 1:99.9: I'4 x 9114 ™' wynikłem 4:34.4. An- nlcznego z Wybrzeża, 

.___  . .. ................... glelki OOnraWiK’ rf»L-nrd gptafonJw BfiniltHyhHrhwvm >

Danii

Z powodu złego odbioru telefo*

strzelec.

z da-
lęka, wtedy gdańszczanin udowad­
niał. że słusznie należy do czołów­
ki bramkarzy polskich.

Lechia zdobyła przypadkowo je-

do
Mariannę Lundquist 1:11.4. 400 m, 
dow: Hellstrom 5*24,6: Lundquist |
5:40.4. 200 m żabka: Mariannę Pa- i

glelki poprawiły rekord sztafety1 w poniedziałkowym
amerykańskiej o 2,6 sek.

i, podaliśmy 
numerze —■

' odwrotnie wynik meczu w piłce 
I ręcznej Gwardia Gdańsk — Spar- 

MONACHIUM. Trzy rekordy NJe-: *» Stalinoąród. Mecz wygrała 6:4

liewakieso, z ktf-ry.-h lerle-i

ko na co zdobył
mo.

oldboyów publiczność krakowska 
doznała poważnego rozczarowania | 
na drugim meczu pucharowym w 
Krakowie. Poza Szczurkiem. Mor- 
darskim I Koryntem nikt nie po­
trafił zademonstrować takiego o- 
panowania piłki, jak uczynili to 
„starsi panowie". Gwardia miała 
wprawdzie przez całe spotkanie 
lekką przewagę, ale jej atak jak- 
gdyby bał się przypadkiem strze­
lić na bramkę Gronowskiego. Pró-

dyna bramko w < meczu. I
kiedy bramkarz Gwardii Kali«z mało chodził* |ej z nomo-tą nanaenir’- 
zdecydowanie wszedł w akcję pod Doskonale spisał się tylko Wyro- 
swoją bramka 1 Kobylański z nie- bek. który obronił wiele grcżnycl1 
wielkiej odległości wepchnął piłkę strzałów.
do siatki. Gdańszczan'e zbyt długo W ogólnym przekroił

„ . . . _ . Ruch powinien uważaćsrali na czas, a w drugiej połowie reZU|tat spotkania z, 
meczu czynili to nieraz w sposób szczęśliwy.
bardzo rażący. (H) I J

groźnych

meczu 
końcowy 

bardzo

Siwak

Szołtysek
ratuje Górnika Byt.
od wyższej porażki

STALINOGRÓD. 28.4. (tel. wł.). 
Górnik Bytom — Budowlani Opole 
1:2 (1:1). Bramki zdobyli dla zwy-

Warszawv w dniu 4 maja, a w -........ — —--------- ...........w ... .
dniach 5—6 maja na pływalni' vnni 3:(12-6 Szwecji Junio-;
AWF rozegrają międzypaństwn- Ru,h Woster '00 m'

reprezentacja ' qrzb et! -B{r?itla LJungeren 1:18.5;, 
Ewa Warde 1:20.8. 100 m motyl-' . ----------- - - —• -- —
kłem - Blrgiua LundqulH 1.23.3: P™«>^ne'a m d^- w 2:28.7 ; 0:0).

I intrer Sloberg 1:26.9. 4 X 100 m , X 100 Z’ »lędy te naszych Czytelników
■ dow. reprezentacja Szwecji 4:44.0. ‘ __________ i bardzo przepraszamy.

Poszczególne wyniki: M. Lund- | ' ----------------
qulst 1:12.0: Ulla • Brltt Eklund ।

we spotkanie z 
Polski.

PRZEGLĄD SPORTOWY 
Rerfaunle Knrnttal

I ust vi ul u Prasy

Zakladv Graficzne I Wydawnicze 
„Dom Słowa Polskiego*'

Zam. 2305 B

Ruth Wcster 3 93 7 100 m i mlec ustanowl,i pływacy NRF. i f4*) Sparta a nie Gwardia. Wynik 
Koechler poprawił znowu rekord me«u III iiql Kolejarz Lębork — 

; na 400 m dow. — 4:37.4. Kuenzel Kolejarz Gdynia brzmi 0:1 (a nie

: 1:10.7; Mnnlca Peters 1:11.6: Hell- 
, stroni 1:07.8. W skokach do wody 
| zwyciężyła Blrte Hanssnn — 120.91 
! nkL 2) Gunnędegard IO5.no pkt. 3)
i Aęeby

B-6-4693

P9 40. W przeorowadzo-
nyrh eliminacjach przed meczem 
Polska — Szwecja na 400 m dow.

O pływaka chSzwecj i

w 4:46.5. .

REŁ'
, całyni kraju odbędzie się w I hall l tak* 1 mata w hntt Aun? niedzielę. 1 maja szereg towaravs , ? ma a w s-m Sf w-™ 

u-^nn1^?7*02 na. które ; finałowe 3 maja w hali K^ejarca
dla publiczności będzie bez- | przv ul Konwlktor“kiel W rairo 

n ?Jsze z ^mcVIamy tyIk° najWSŻ^ bierzn udział 10 drużyn
nio^sze z mc.-». męskich i 8 zespołów kobieL

W Poznaniu mecz dwu renre-
zentacli tego województwa, w Opo- ffnlarcłum
lu spotkanie Juniorów — Opola i iwialoiWUnajbliższych przeciwnikach naszej reprezentacji

, , ., ...... . Poznania, w Przemyślu sosnowiec- !
Irh wspólny j sejdon uważali, że Margot jest dlalka Stal gra z reorezentpcia mia- ।

VR- nnu-inlnn imrtłi ofrflrnnn PnmvHH e<n ir»J. letn w ,__ i
„Słonecznie Jasny" przebieg mla-: skonalym wynikiem na 100 m st.' nych do pokonania. Irh wspólny i sejdon uważali, że Margot Jest dla I ka Stal era z renrezent.cin I. ^.Szczecinie Rada Główna LZS 

.....—■ ----- a-------------- u. motylkowym - l.oó.B. Swoje war- =:arr na jalywalnl AWR- powinien aportu stracona. Pomylili sie Jed i s-a. w Szczecinie oośric l
przynieść ciekawe pojedynki a co nak... Po szczęśliwie zakończonej 'Włókniarz Łódź, w Chorzowie pia- i Odęcia
. ----- ..... ----- o j kolarski”a mla3ta uliozny wyścig

ly pływackie mistrzostwa Szwecji. 
Szwedzka młodzież śmiało atako­
wała swoje i krajowe rekordy, ply-

wvnikl na skalę św au>-
>kał on dzięki du^knn.i

nąc w tempie, o jakim jeszcze nie­
dawno mogliśmy tylko marzyć. U- 
stanowiono trzy doskonałe rekordy 
Szwecji, oraz ostągnięto wiele wy- __ _ ............. . ...
ników na dobrym poziomie. , berga. Iróry również może

Tak pisała o mistrzostwach Szwe- chwalić sie doskonałym czasem

«tael młodszego od siebie, ale luż
klanowe»!' delflnisiy — Jana Ands-

po­
ej i

za ’tvm idzie, bardzo dobre 
niki.

chorobie Westeson zaczyna tręno- i nowany jest mecz Śląsk _ Ostra- 
. war 1 po dwumiesięcznym treningu i va.
I uparta dziewczyna ustanawia re- i
'"'■d. ,nn, 2?° st.,grzbiet. ||| LIGA PIŁKARSKA

! — ^ak twierdzi Jej trener I
- P. O. Larson. Margareta powinna1 W sobotę, w przeddzień święta , ” • sic mv-

m ni‘o rok grzbiećlstką wielkiego; majowego walczyć będą piłkarze skawicznr turniej hokeja na tra-
Szwerll kalibru. । województwa krakowskiego o m’- ■ v’,e 3 udziałem czołowych dniżvn

Godnvml reprezentantami Szwe- ' III ligi: Kalendarzyk | CWKS. Kolejarza. Stalf 1I «a również- l.Vle-nla a^ następujące spotkania: !'■ mknląrza. Początek zawodów na
......... ................avont -.'00 m' żab - T Kolejarz Nowy i stadionie Spąt-ty przy ul. Reymon- 

nafiepszych zawodniczek - ninrku’ Berlt Mattson —' Ibó m i RnnrtnLn^o*^Jńw"'v: ubla 'Tarnów. ta o bxIł 16.
------ .. .i- stylu dowolnym, oraz żab. — 1:26,8. rutynowaną -żah j «Pj, k7MFI Normalna kololkn snotlrań «mi 

w UtbóH m(^ “T'’'0 "

NADZIEJA SZWEDÓW 
NA OLIMPIADĄ 

23-letnla studentka wydziału
Hokej na trawie

mn­ W Poznaniu odbędzie sie bły-
które odbvlv się* 4 kwietnia. 1:08.5. Larson jest już nawet dla 

Idrottshiadet. , najlepszych delfinistów w Europie 
Ż-e nie tylko na- ‘ przeciwnikiem trudnym do poko- 
—’......'* ' " -1*'" nania. A trzeba pamiętać, żc jesz

Okazuje się wcięzców Jarek z kaniego i KliK., ,nin ............................
dla pokonanych Burda. Sędziował | nostępy. Szwedzi również zadowo- 
Matnszewski (Bydgoszcz). Widzów; fem sa ze swych mistrzostw i z

I robią

Górnik Bytom: Szottvsek Górze I zapowiedziany międzypaństwowy 
lik. Kańtoch. Działach. Pośpiech. ‘ mórz pływacki Pniaka -- Szwecja 
Ranisz. Frydek. Krasówka. Przygo- zapnwlana si? cjekawie, W bezpo 
da. Burda. Golenia. | średniej wnh-e zohaczvmy.__czyje

Budowlani: Paszkiewicz. Troja­
nowski, Dubiel. Skronkiewicz. Rn 
gowski. Strociak. Słysz. Jarek. 
Klik, Popluc. Spałek.

Niespodziewane lecz całkiem za 
służone zwycięstwo odnieśli piłka 
rze Budowlanych z Opola. którzv 
byli zespołem zdecydowanie lep 
szvm. Od większej porażki u rat u 
wal Górników dobrze broniąc' 
bramkarz Szołtysek.

Atak Budowlanych - krótkimi
przvztemnvmi podaniami szybko 
zdobwał teren i raz po raz prze 
dostawał się na pole karne gosp. 
darzy zmuszając bramkarza Gói 
nlka" do czesiych interwencji " 
dr izvnie zwvciezcow podobała sie 
i rólka ataku Słysz — Jarek — 
Klik

Dziś

Mc 
Lund

‘uniwersyteckim

hiotrłym. 
. ledn.n z

Ewa Warde. zaczęła ply- 
serio dopiero w roku ir

łdnikiem klubu Posejdon, 
wielu miesiącach .sysre-

cv. znajdu . jon ni Erziurcowvm — 1:18.5.(3:03.7.
drodze du jet.T przykładem zawodniczki ! medalu

Normalna kolejka spotkań o ml-

je się na najlepszej 
elity delfinislów świat

„PODWODNI PŁYWACY'*
n wielkiej atnbicii. 

' -rwoch Szwecji, pr
basen u. zo 1 MECZ TRUDNY, ALE MO2NA GO 

WYGRAĆricnmwnła się.’ że grozi lei dys- | 
nazywają swoich • kwaliGkacja. zawróciła, wykonała 

tym roku uzyskali nawrót prawidłowo I no fanta&ty- *. l,,e -rv,--’ - a«v
-----...................... oni wrniki godne pozazdroszczę '•zm-m finl-zu zakwalifikowała się [ ‘]Coą mieli nasi skoczkowie do wo-

W reprezema-H Szweml. mimo nIa rokqjacy wielkie na-' lako szósta do finału, gdzie bez-1 Hv < ann^r.
nieobecności zdohvwry brązowego dzieje juninr - Rolf Junofek, któ- apelacyjnie zajęła pierwsze miej-
medalu na Olimpiadzie w» Helsin-i ry sposobem pływania przypomi sce. wygrywając z faworytką ml
kach i mlsirzustwach Europy w j n’a Petrusewicza idługi start pod >:rzos:w 'RasnhHd RenneL Ewa
lurynie na 100 m st. now. — Go- wodą) uzvskał w tvm roku nu jest obok Junefella nadzielą plv-
’*an Latona nie brak zawodni- 100 m żabką doskonulv wvnik — --------- "------ ”
kńw o wvą(>kiej klnsie. W 40-uso-| u | -e. co Jest Jednocześnie rekor 
bnwaj ekipie aż roi się od zawód-। r(em szwedzkim. Niewiele ustępu .......u - ................ .. .......... -
ników i zawodniczek o dobrej kia- • rnu pozostali kla^vcv — Tom 1 kordv Szwecji w stvlu dowolnym. 
,:ie. Prezentujemy najlepszych spo-i xnjSOn 100 m — 1:13.6 oraz Boi 
■hiód nich. Erlkson - 200 m - 2:42.5. MARGOT WRACA 00 SPORTU

raccf i arcan — Okazuje się więc. 7.e mimo dnsr-
maii FDC7V nH BiNKTA wvsoklegd poziomu naszvch kia- • Szczególną drogę w nlywanluNAJLEPSZY DELriNoTA | sykaW - Bnczkają. Stęriuk. Kio , orzebyla Margareta Wesresom w

północnego łatwą przeprawę
idy. Chrząszczówna spotka sie ze 
i swą przeciwniczką z mistrzostw 
Europv w Turynie — Birthe Han-

wnetwa Szwecji najbliższa
Olimpiadę. Jnk twierdzi jej trener, 
może ona ponrawlć wszystkie re

— ; Bossę Larson — 17-letni rekor- i pouw^ki czy Derentowicz znajda ' zeszłym roku zachorowała na HeUie 
dzbta Szwecji, legitymuje się do-^w Szwedach przeciwników trud-j Medine. Jej koledzy a klubu P>'

son. Hanson w skokach z 3-metro- 
wej trampoliny zaleła w Turvnfe 
drugie miejsce, podczas gdv ‘ na­
sza reprezentantka — trzynaste.

Mamy więc do czynienia z sil- 
nvml przeciwnikami, którzy na 
swym koncie mała zapisane wiel­
kie sukcesy w historii ptvwanfa. 
ale ostatnie wyniki z Ostrowcu 
świadcz’. że do meczu pływackie­
go Polska — Szwecja nasi zawod­
nicy przystąpią nie bez uans.

oto inne imprezy:

Wioślarstwo
W Warszawie sekcja sportów 

wodm-^h St. KKF organizuje wiel­
kie zarody wioślarskie (godz. 14) 
defiladę żeglarzy (o 16L o”az re­
gaty motorowodne (o 17,30).

Siatkówka
W dniach od l do 3 mafa od­

bywać sie będą w Warszawie mi­
strzostwa ZS Sparta w siatkówce 
zespołów żeńskich I męskich. Za-

Grupa północna: Kolejarz śro-
-ł — LZS Rogowo. Start W-wa — 

AZS' Szczecin. Włókniarz Gdańsk 
— AZS Poznań. Soarta Września 
— Snarta Brdgąszcz.

Grupa południowe: Unia Pionki 
— Stal Gliwce, Kolejarz Bielsko — 
Sparta Cieszyn, Stal Sosnowiec — 
AZS Kraków. AZS-Częstochowa — 
Górnik Siemianowice.

Boks
• W Poznaniu odbędzie sie mle- 

dzyolcrec-owy mecz bokserski Ju­
niorów Poznań — Pomorze.

Koszykówka
wody odbywać sie mała na * kor­
tach (Wybrzeże Gdyńskie 2) od 
ęodz. 9 19. -W razie niesprzyja- । eiaroijH reDrezeniacie: warszawy 
lacych warunków atmosferycznych Poznania. Krakowa. Łodzi GdaiL 
mistrzostwa będą przeniesione do / ska, Bydgoszczy i Wrocławia? ł

We Wrocławiu noczatek turnle- 
lu o Puchar Miast w Koszykówce. 
Startują ren.rezentacje: Warszawy



SPORTOWY
przed VIII Wyścigiem Pokoju
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CSR faworytem fachowców

Wszyscy się głowię
kto wygra Wielki Wyścig

Dokończenie ze str. 1
zeszłoroczni 
wtórzą swój 
Warszawie, 
dach, trzeba
osobni en i, 
fachowców

triumfatorzy po- 
sukces także- i w 
W swoich poglą- 
dodać. nie są od-

padły do gustu kolarzom, otwie- ' sze miejsca na metach poszcze-
l rając perspektywy normalnej gólnych
jazdy bez konieczności zmaga- .

ponieważ większość by 
zalicza Czechoslo- i

nia się z zimnem, deszczem czj’ 
; też wręcz ze śniegiem, jak to
było w Polsce do ostatnich dni.

Prócz 
realiści,

wację do rzędu najpoważniej­
szych kandydatów na pierwsze

Wraz z pogodą poprawiły sie

ocenach 
i władają

etapów.
optymistów są.-tąKze 
powściągliwi w sądach, 
i przewidywaniach. Po- 
oni. że . pośród wielu

Czyżyków, kapitan radziec-

humory uczestników Wyścigu, 
przybyłych na start do stolicy 
CSR. Powiększyła się w ten

niewiadomych pewne jest bo­
daj tylko jedno: pięć pierw­
szych etapów rozstrzygnie o lo­
sach Wyścigu. Ten, kto z dobrą 
lokatą i czasem przejedzie czes-u___, ___  __ spesób liczba optymistów, któ- . ------ , . ----  - .

klej tlrużmy z roku ubiegłego, ■ rvch nie tvlko uradowało, że i kie i niemieckie górki, może w- 
impreza powinna się lepiej drugiej połowie Wyścigu liczyć 
udać, ale którzy także w cie- na utrzymanie zdobytych po- 
plyrh promieniach słońca doj- zycji.

który wraz z kolegami trenuje 
od pani dni w Czechosłowacji, 
ną pytanie korespondenta „Ve- 
cerna Praha“ — kto wygra w
roku bieżącym odpowiedział: - 

— Mój typ — to zespól CSR» I
O szansach, jak napisałem na i 

początku, mówią w stolicy Cze- ; 
chosłowacji wszyscy, kalkulując 
na wszelki sposób, kto może, a 
kto powinien odnieść sukcesy. 
W kalkulację wlicza się znane 
fakty z tegorocznych przygoto­
wań i z przeszłości. Powstaja 
namiętne spory, czy system wie- , 
lu ostrych wyścigów przed star- : 
tern, jak to zrobili np, Niemcy, 
jest słuszny czy nie. Bądź co 
bądź przejechali oni ponad 
5s000 km, z tego ponad 1.000 km 
w silnej konkurencji, walcząc 
o miejsce w reprezentacji. W , 
odróżnieniu od nich nasi chłop- * 
cy trenowali według zupełnie 
innych zasad, dużo mniej in­
tensywnie i właściwie bez koń­
cowych eliminacji, które by da- ' 
ły okazję do wypróbowania sil 1 
w bezpośredniej rywalizacji. |

Jedno jest charakterystyczne 
dla wszystkich przygotowań — , 
odbywały się one z reguły w ’ 
fatalnych warunkach atmosfe­
rycznych, nłe pozwalając za- = 
wodnikom trenować zgodnie z ' 
planami. Jedni trenerzy w tej 
sytuacji na siłę forsowali jazdę, 
inni stosowali ulgi dla kolarzy.

Co da lepsze rezultaty, prze- { 
konamy sie chyba dopiero na : 
trasie, pamiętajmy jednak, że , 
oprócz przygotowań, wiele in- ! 
nych czynników zadecyduje' o i 
wynikach. : I

Pogada jest teraz w Pradze i 
żiipełnie wiosenna. Panujące tu i 
ciepło 1 słońce szczególnie przy- •

rżeli dla swoich pupilków lep- Edward Strzelecki

W eztery oczy z Louis Ruwet
asm rspezesiacji Belgii

PRAGA 28.4. (tel. wł.). Gdy tylko kolarze belgijscy ( na stadion. Będziecie Jechali Jak 
znaleźli się w hallu hotelu -..Axa". 'natychmiast wysko-, pg gładkim torze.
czył ku nim łysawy, niby stary, a "wiecznie młody Pe- — To świetnie, ale ov każdym 
dersen podpora drużyny duńskiej. Pierwszego, którego razie mojej gumy nie zdejmę z kle-

ną zapytał francuskim , gaw.erzclp,. .^y^pewno be-
, „ęa va- i zrozumieli się-doskonale. . .1 Po(iróż samolotem z Brukseli do
I Ruwet czuje się świetnie, ą -że Już dwa razy startował । praqj trwa niewiele stosunkowo

w Wyścigu Pokoju i że w ciągu ostatnich miesięcy bar-; qojz,ni ale-młodzi zawodnicy tacy 
1 dzo poprawił swą klasę, ma nadzieję osiągnąć tym ra-1 ja!< Ruwet potrzebują sporej por- 

zem duże sukcesy. Siadamy z Ruwet w hallu i ucinamy cj| jedzenia. Ledwie też zamieniliś- , Z.m » my a sobą parę slow. Belg za-
rozmowkę. czaj sję rozglądać wokół, aż wresz-

' — Powiedz' mi, kto w waszym zespole Jest najsii- c!e zapytał o salę restauracyjną.
nlejszy? Wskazałem mu Ją, a on na pożeg-
- Hlewątpłiwl. Verhelst Jest on w Świetnej bondyj ™nie. przeprosił mnie i rzucił 

■ cji i Jeszcze ostatnio, w sobotę, wygrał wyścig na 120 | — 'Rozumiesz, w samolotach dają
I km. Jest to zresztą zawodnik o dużej rutynie. Startował | bardzo eleganckie posiłki, ale to 
i w waszym Wyścigu Pokoju, brał udział w wyścigu Ooo- ! jest dobre dla normalnego czlo- 

koła Meksyku, w którym wygrał dwa etapy. Teraz jest , wieka. Kolarz Je znacznie więcej, 
I w wielkim ..gazie-, ale czy akurat on będzie leaderem ^s'^kP w%? ‘ tei
. di użyny zobaczymy. muszę pamiętać nie tylko o sprze-

W drużynach Belgii. Anglii czy Danii nie ma zwy- ( cie. wypoczynku czy treningu, ale 
! czaju wybierania kapitana zespołu przed startem do | również i o żołądku.

imprezy. Dopiero po pierwszych paru etapach, kiedy । 
jeden z kojarzy danej drużyny wykazuje najlepszą for- t 
mę t ma najwięcej szans zwycięstwa, staje się właśnie i 
automatycznie kapitanem drużyny i wszyscy koledzy 
muszą mu na. trasie pomagać. Stąd też .na pierwszych ;; 
etapach trwa walka nawet w łonie samych drużyn, gdyż 
każdemu chodzi, o to, by uzyskać stanowisko kapitana >; 
swego zespołu, a co zatem idzie — pomoc kolegow : 
w walce.

Kto przyjechał tym razem z drużyną belgijską Jako 
masażysta l mechanik?

— Mamy takie znakomitości Jakie rzadko opiekują : 
się kolarzami-amatorami. Oto mechanikiem zespołu jest । 
Jules Lowie, a masażystą — Leon .Sonnet,-obaj starzy i < 
„wyjadacze” wielkich imprez zawodowców, którzy np. I 
w ub. r. towarzyszyli belgijskiej ekipie kolarzy zawodo- , 
wych w Tour de France. | <

Oglądamy teraz rower Ruweta. Kierownik jest nie- i 
zwykle gruby, widać, że pod taśmami kryje się pokład 
gumy. ł

Żółty turban w cywilu 
czerwony na trasie 

— mówi Amarjit Singli

Na pierwszym etapie

twierdzą nasi kolarze

— Po co takie wygody, czy żeby 
ręce nie stykały się bezpośrednio 
z twardym metalem?

Ruwet uśmiecha się:
— Nie, to nie dla wygody, to

po prostu dlatego. pamiętam
..kocie łby“ na ulicach Łodzi na: 
których zawsze .okropnie trzęsie. I

—- Tym razem możesz się Łych < 
„kocich łbów n:e obawiać bo miesz­
kańcy Łodzi już miesiąc temu u- 
kończyli nakładanie nowej na-: 
wierzchni na ulicach wiodącychi 
przez to miasto i prowadzących I

Reprezentant Francji 
J. Raynal

PRAGA 28.4 (tet. wł.). Muslałem wpaść do 
hotelu „Meteor", by znaleźć uczestnika po­
przedniego Wyścigu Pokoju, Amarjit Singha, 
reprezentanta Indii. Już Jestem w hallu, Hin­
dusi też tu są, rozglądam się za czerwonym 
turbanem... Nie ma takiego... Gdzież Armarlit 
Singh?... Jest. Ma tylko na głowie turban kre­
mowy.

— Gdy wystartujemy, założę czerwony — 
uśmiecha się młody, sympatyczny kolarz hin­
duski.

Siadamy wygodnie w fotelach; płyną wspom­
nienia. Amarjit Singh dokładnie pamięta dni, 
które spędził w roku zeszłym w Warszaw»e. 
Pamięta te dni, pamięta wszystkich polskich 
przyjaciół. A zdobył ich wielu.

— Gdy znajdę się znów w Warszawie — 
mówi młody Hindus — muszę odwiedzić ucz-
niów Liceum Techniczno-Samochodowego,

Reprezentant Bułgarii 
B. Kocew

WYŚCIG POKOJU
na antenie
FALSKIEGO RADIA

Polskie Radio przeprowadzi na* 
stępujące bezpośrednie transmisje 
z zakończenia etapov VIII Wyści­
gu Pokoju:

16.00
— 16.40

5:V. z Karlovych Varów
7.V. z Drezna
8 V. z Karl Marxstadt
9.V. z Lipska

11.V. z Berlina
12.V. z Cottbus
14.V. z Wrocławia
15.V. z Chorzowa
16.V. z Łodzi
17.V. z Warszawy

Wszystkie transmisje

— 16.001 
— 16.40’ 
- 16.00 | 
— 16.401 
- 16.30

16.00

które wówczas odwiedziłem. To byli tacy ser­
deczni. bezpośredni przyjaciele...

— Muszę też wpaść do tej słodkiej fabryki, 
gdzie byliśmy na patronacie. Tak serdecznie 
nas wtedy goszczono. (Amarjit pamięta przy- - 
Jęcie w Fabryce im. 22 Lipca — przyp. red.).

— A jak z korespondencją z przyjaclółm* 
z Polski? Pamiętam, jak wymieniał pan adre­
sy — pytam.

— Korespondowałem często z wielu przy­
jaciółmi, np. z Jadwigą Niemirowską, któ­
ra mieszka na Kole w Warszawie. Pisaliśmy i 
do siebie regularnie co miesiąc. Informował? • 
mnie ona np. o wielkich zawodach spoiło- .

Na trasie VIII Wyścigu Pokoju Praha — Ber-
lin Warszawa spotkają się starzy znajomi

wych, Jakie odbędą się 
Festiwalu, o nowych 
i fabrykach.

w Warszawie 
budowlach,

w dniach ' 
szkołach '

z poprzedniego Wyścigu — reprezentanci Indii — 
Dhana Singh i Amarjit Singh oraz nasza 

„mucha0 Elek Grabowski
rys. E. Ała^zewskl

PRAGA, 28.4. (tel. wł.). Nasi chłopcy przejechali w środę tra- 
sę. I etapu Dookoła Pragi i zgodnie oświadczyli po powrocie, że 
mimo krótkości (120 km) etap może przynieść niespodzianki.

Trasa kręci się bez. przerwy w poziomie i pionie. Nie,ma. 
kilometra, żeby nie trzeba było piać się w górę lub gonić w dół, 
przy czym cały czas zawodnik musi pokonywać wiraże —V re­
lacjonuje Lasak.

— Najgorszy jest zjazd w powrotnej drodze przed samą Pra­
gą. Szosa serpentynami spada do doliny Wełtawy — pełno jest 
tu niebezpiecznych wiraży. Poza tym przez wiele kilometrów 
etap prowadzi po ulicach miasta, gdzie jest sporo szyn tramw-a- 
jowvch, co stwarza możliwość upadków i defektów — dorzuca 
Królak.

— .Jak Wam poszło?
— Przejechaliśmy całą trasę nawet w dość ostrj-m tempie 

1 Było przyjemnie ciepło, czego najlepszym dowodem, że dużo pi- 
j liśmy po drodze. Z trudnościami trasy daliśmy sobie radę, choć 
trzeba przyznać, że w paru miejscach na' zakrętach piasek na 
asfalcie, pozostały pó naprawie nawierzchni, jest bardzo niebez­
pieczny, łatwo się poślizgnąć i przewrócić — opowiada Chwien- 
dacz.

Chłopcy świetnie wyglądają, zdążyli się już opalić, humory im 
dopisują.

Trener Wisznickl jest dobrej myśli jeżeli chodzi o formę 
strych wychowanków. Pytamy go o wrażenia ze środowego tre- 

I ningu.
I — Etam jest bardzo ciekawy — lnowi trener Wisznicki — 
, rzec by można wręcz prowokujący do ucieczek i zrywów. 120 
, km to c<r prawda niewiele, ale tazda będzie bardzo nerwowa 
i i wymagająca od zawodnika uwagi, a więc w końcu męcząca, 
j Kolarze powinni przy jechać na metę podzieleni na grupy choć, 
rzecz prosta, wobec krótkiego dystansu odległości nie będą duże.

KIEROWNIK REPREZENTACJI NRD

Mamy nadzieję na sakces
PRAGA 28.4 <teL wł.),' Karl Wer-1 na 214 km i w górskim 2-etaoo- 

ner prowadził już zespół ł rrene- । wym '125 i 175 km), a wreszcie 
rem Schiffnerem do. pięknego zwy ' ostatnio w Rumunii walc^H^mv 
cięs^wa w VI Wyścigu Pokoju. I na górskiej, 3-etapowej trasie o 
przeżył też wraz z kolarzami na j Incznel długości 484 km. Wai- 
szycli przyjaciół zra Odi^' smutne J ki te pokarałyże mamy 
wvniki roku ubiegłego. Zawsze równaną druż^me, że już nie tvlko 
Jednak w dniach sukce-ów i w Schur jest naszym asem atutowym.
dniach porażek Karl Werner fi 

[ 'rafił ze spokojem ocenie sytuac 
| nie wpadał ani w radosne ®gzah

— A na kogo liczycie najwięcej?
....  „ .....j — Doskonały je«:t w tym roku 
cje. an? w zdenerwowanie wywoła j Funda który zwłaszcza w górach 
“*...........-----‘ i pokazuje dużą formę. Grupp i Rei-ne klęskami.

Z takim doświadczonym kierów necke to też zawodnicy którzy 
nikiem drużvn\ warto pomówić o ---------- ’ -----------------* --
zbliżającej się Imprezie .Trybuny 
Ludu". „Xeues ‘Deuischlaud" i „Ru

przegrają z Schurem. ale na dru­
gi raz wyprzedza go na mecie. 
Wcale mu nie ustennlą. A dwaj 
pozowali. Zahel i Lrohar Meister

; ii też potrafią jeździć...

E. S.

Jak polscy uczestnicy Wyścigu
typują wynik

w klasyfikacji drużynowej

pllwie silniejsza niż dawniej. Oglą­
dałem już w lym roku reore*.en- 
tantów ZSRR. Bułgarów. Rumunów.
Czechosłnwaków Jeżdżą już 
„jak szatany" — mówi Karl

Właśnle .Jut teraz".
przypadkiem nie za wcześni^?. My 
na przykład w Polsce rozmawia­
liśmy między sobą, że wasi knlr- 
rze będą przetrenowani, że dali­
ście im zbyt wielką dawkę elimi­
nacji.

— N*ie sądzę, żeby byli przetre­
nowani. .Po prostu hartowaliśmy 
ich do trudnego wj ścigu Każdy z 
nich ma przecież ok. 5 tys. km. 
7. czego R70<'’ km na treningach 
a 1300 km w walce. Porcja po­
rządna. nie ma co ukrywać, ale 
przecież 'kularze radzieccy prze­
jechali luz od zakończenia ubieg

nie skarżą się na prze- 
e Zresztą, system

Czy

Wer-

Razem | Polska przed CSR, operator' Szcze :fn wielka 
:pres^u : rm^ki — CSR przed Polską, sę '

PRAGA, 28.4 (tel. wł.). 
red. Tomaszewskim zWyścig Pokoju jest w Indiach tak popularną imprezą.

Jak zre- | te muszę się starać, by wypaść w niej Jak najlep aj. 
sztą pamiętam bardzo milej Polki. Ireny : Kiedy w roku zeszłym. Już po VII Wyścigu Poknlu prze- 
Szymańskiej z Marek pod Warszawą. Obieca ' bywałem latem w Londynie, oczekując na start w mi- 
ła wymieniać korespondencję, napisałem do 
niej kilka razy, lecz odpowiedzi nie dostałem...

Amarjit Singh wygląda na zmęczonego po­
dróżą. Tak, podróż była nużąca.

Mam tylko żal do jednej.

— Mamy za sobą trzy nieprzespane nor.e. 
ale już jutro Jedziemy na trening. Jak jest
nas sześciu w zespole, każdy obiecał sobłe. żel

! strzostwach świata w Kolonii, otrzymałem list od rodzi­
ców m‘eszkających w Bombaju. Napisali mi. że są 

szczęśliwi, bo oglądali w dodatku filmowym Wyścig po- 
koju, a m. In. i mnie.

Pisali też, że w prasie indyjskiej wiele było wzmianek 
o waszej Imprezie, artykułów i informacji. Słowem Wy­
ścig Pokoju Jest imprezą sportową, o której wie wieiu

I moich rodaków.
Trzeba Już pożegnać sympatycznego Amarljt Slngha,

dołoży wszelkich starań by ukończyć Wyścig, mnie spieszy się do kabiny telefonicznej, jemu na od- 
Zresztą w kraju trenowaliśmy bardzo mten*. prawę z kierownikiem drużyny. I oto na pożegnanie pa-
sywnte. Od marca zaczynają się u nas u0My. t da z ust Amarjita nieoczekiwane słowo:
W kwietniu bywało stale około 100 st. Fahren* { 
heita. Proszę się więc nie dziwić, że wyjeżdża- i

Rozumiejn natychmiast, że chodzi o
..Ginkuje' 

.dziękuję".
...Tylko to słowo zostało ml z pobytu w Polsce

liśmy na treningi o 4—5 rano. Gdyby zaczy uśmiecha się Amarjit — i było zresztą za co dziękować, 
nać w południe, ugotowalibyśmy się w słoń-' Gdy znajdę się znów w Warszawie, przypomnę sobie
cu. Ale nie opuściłem ani jednego dn‘a. prze-: więcej słów waszego Języka, 
jechałem wiele tysięcy kilometrów i czuję się 
silniejszy niż w roku ubiegłym.

Nocna rozmowa
W. Woj,eckl

Wieczornego' przeprowadziliśmy ■ dzia Korsak-Zaleski — ZSRR przed 
wśród członków « polskiej ekip.' CSR, dyr. Lempart — CSR.
kjorzv znajdują się w Pradze — | . . , , ,
ankietę z r>r.,śba o odpowiedź na A ‘®r“ ro odpowiedzieli na to 
Jedno p,tanie: kto iwgra viti Wt V”1'"’1 pytanie członkowie polsklei 
ij-jc poknjn druż\ nówo** | druzvnv’ Lasak — NRD przed Da.

Oto odpowiedzi kierownik dr-t "la- Chwlendacz _ Francja. Kró-
-yny polskie! Dąbrowski - Polska- ~trener Kaoiak NRD. red. Ra’ ńrzed Danią, Grabowski — 
wścz ~ CSR, dr Sohul^w^ki Polska Francja.
przed CSR. trener Wisznicki ' - i B. S.

bowiem zda te sie.
k«'la»*7.e mie'i za

że znów 
mało walki na

szosie. Nie było rady, to prawda, 
pogoda wam wszystko pokrzyżo­
wała. ale..

— A jak wyglądały wyścigi w 
których starmwali kolarze NRD?

— Najpierw w. Rumunii braliśmy 
udział w wyścigach na dystansach, 
60. 120 1 160 km. Potem w NRD 
nasi kolarze startowali w wyścigu I

Przedstawiamy zespół
! groźnego konkurenta najlepszych kolarzy

bez sennika egipskiego
o kolarzach spod piramid

PRAGA, 28.4 (teł. wł.). — Po kolacji ńle miałem; El Saled oraz'Kamei Hassan, nba.l mechanicy z za
•o robić w hotelu. Jesiem dziennikarzem pisma po- wodu. najlepsi iia.si kolarze w ostatnim wyścigu Ooo 

nigdy też nie kładę się spać przed drugą ] koła Egiptu, najlepsi również w ostatnich elimi 
Mvśle sobie: wrjdę na miasto, zobaczę Pra- j nacjach, jakie przeprowadziliśmy przed Wyścigiem 
oren< sprawdzę czy zimnie! tutaj czy u na- i Pokoju. „Liczymy też bardzo na szczególnie utalen-

rannego.
w nocy.

— 16.15' w Ka(rze. | co stwierdziłem: oto byłem jedynym rzło towanego 20-letmego ucznia licealnego 
— 16.00 ciekiem na ulicach. kcórv był do figury... I wcale I Youssef,- W «kład drużyny wi-hndza |e=7
przepro- nie było nil zimno... ’ {artylerii Fathy Rashwan. pracownik hn

wadzone .będą w programie pierw J W ten sposób kierownik działu sportowego z naj- i nału Suesktego Saied Zaky oraz mechanik Ashour
szym. Ponadto każdego dnia, kie- ■ większego pisma egipskiego (nakład 100 tys.) ! Maaómet.
dy odbywać się będą poszczegól- .Al*Alhram”. ro w tłumaczeniu znaczy „Piramidy”— ; — Udtlał w VIII Wyścigu Pokoju Jest pierwszym
ne etapy Polskie Radio nadawać , pan Kamal Nagulb uspokoił mnie, że kolarze egip- i poważniejszym startem szosowców egipskich poz?

programach m-ę I scy nie będą narzekać na wiosenny klimat Pragi. . granicami kraju Wszyscy ucieszyliśmy się z otrzy 
m » <Ann mwiriiin. a potem rozmowa potoczyła się wartko. Nie myśl mantego zaproszenia i nasza czołówka trenowała

• • ------------------------------- ż-t-t... ostatnio bardzo pilnie. Nasi kolarze nie mala

w obu
dzy godziną 13.00 a 16.00 meldun*
ki z tras. 

Również codziennie nadawane

Faruka

cie. że po esipsku. rozmawialiśmy po angielsku.
_  Co może powiedzieć pan o drużynie spod P1 ' wprawdzie za sobą stawy takich egipskich rekord;

— Lothar Melster. czy to kuzyn 
tego Melstera, którego doskonałą

: lazdę pamiętamy w Polsce z lat 
i poprzednich?
I — Nie chociaż ma identyczne

GUSTAW ADOLF SCHUR, lat 24, my a doskonała Jazda w wyścigu] tek kontuzji kolana muslał się wy- nie tvlko nazwisko ale i Imle. 
z zawodu pracownik umysłowy Halle — Erfurt — Halle pozwala ; cofać. W r. 1954 wśród kilku do- zmfpnU się Melcer w drnżvnle.
Zjednoczenia Budowlanego w Mag- przypuszczać, że I w VIII Wyścigu | brych wyników zanotował zwyclę- Zmieniła się I druhna Mamv na-
deburgu Zajął 3 miejsce w VI Wy- Pokoju odegra on niepoślednią ■ stwo w wyścigu o nagrodę „Volks nzieję że nm razem ćo^rz* NRD
Scigu Pokoju, a swą mądrą tak- rolę. -wacht” na 198 km Jean spedalno- i będą od startu do mety w czołów
---------- -- - ------------------------ HELMUT STOLPER lat 26. z za- '^m I* na «« * 

wodu kowal. Startuje dopiero od ■ 
r. 1950. W wyścigu dookoła NRD i ______________

tycznie jazdą wybitnie przyczynił 
się do zwycięstwa zespołu NRD w 
klasyfikacji drużynowej. Za te wy­
bitne osiągnięcia popularny „Ta- w r. 1953 za|ął 12 miejsce w kia*ve” został odznaczony tytułem mi- " ---- '—
strza sportu. W obecnym Wyścl- F?EDLER lat 1(1 z zawogu Pokoju Jest kapitanem druży- duH^ro%EDLE^
'• | men” Najstarszy kolarz reprezen-
WOLFANG GRUPĘ, lat 24. rtu. taćjl NRD. W ubiegłym roku brał 

denł AWF. Do końca ubiegłego ro- udzią w przygotowaniach do VII 
ku należał do najlepszych szosow- Wyścigu Pokoju, ale do drużyny 
eów Niemieckiej Repóblikl Fede- | reprezentacyjnej nl«i zoitaI botw- 
ralnej. Jago rlajwiększe oslągnlę- 11?,?*' ?°.b 
cle — to zeszłoroczne zwycięstwo ofiarny i pomocny pozostałym ko- 
wn 4-ctapowym wyścigu dookoła ’ ledoni zespołu.
Berlina Zachodniego. W tym wy*: LOTHAR MEISTER II, lat 27 z 
ścigu zdystansował on czołówkę 2awodu pracownik umysłowy. (Nie 
'kolarzy Niemiec zachodnich oraz njr wspólnego z wielokrotnym ■ 
kilku uczestników mistrzostw świa* uczestnikiem Wyścigu Pokoju Lot* i 
ta. m. in Belga van Cautera, W la- • - - —--------- •» *•----- • -•-
łach 1950—1951 był drugt w mi*
strzostwach Niemiec.

wygrał

harem Meisterem I). Przed dwoma
” N-* zwrócił na siebie uwagę zwy*:

mleć. zach. W tym eiostwem nad czołówką kolarzy । 
wyścig Berlin — nrd w wyścigu Berlin — Cottbus I 

_ Bcr||n W Wy^|gU dOOkOła NRD i 
w roku 1953 jecha’ kilka etapów i 
w żółtej koszulce lidera, ale wsku- !

Lipsk (200 km), finiszując samot­
nie na dystansie ok. 35 km.

EMIL REINECKE lat 21, student 
AWF. Mimo młodego wieku należał 
również do czołówki kolarskiej 
Niemiec zach„ skąd do NRD przy- - Króciutko

będą krótkie sprawozdania z Wy-, ramld? I ^ata lak El Tonny rz; Nossolr. którzy przed
ściqj w kronikach sportowych: - Zobaczymy tu, w Wyteiqu Poko|u. pierwsze qo: ; laty byli nledośr-cli w dźwiganiu, ciężarów, ale prze

w poniedziałki, środy . piątki o1 rzyste etapy. Egipt - to kraj plaski, a tu taka ; ćież kiedyś trzeba zarzaó. Każde porzarkt są tr.irl
qodz. 21.50 w programie drugim, wspinaczka... Będziemy ślę starali Jechać oszczędni, ; ne. Czasem nawjl przykre, mało zachęcające. Jednak 
a we wtorki, czwartki i soboty o’ na tych niezwykłych dla nas etapach, a potem w; .nie wolno się zra-ar.
godzinie 22.00 w programie pier-Niemczech . w Polsce pokazać lepszą klasę. j Podziękowałem za Informaris I wiedząc, że redak

1 — . ____ ____ ____ , łrsn V-j.rmk ma etha 1 1 OiVhtnn:i nriil m 7 flHWiPtrZwszym. | — Kolarstwo w Egipcie jest
Wiadomości z Wyścigu podawa* młodjm. Młodym I niestety bar 

ne będą również codziennie w ra- mam\ władnej produkcji rower
Fragl z przesiadkami w Atenach 
em zy^■z^ r mu dobrej no^y.

był jesionią ubiegłego roku. Jeż-' 
dzt od roku 1948. W roku 1953j 
wygrał wyścig dookoła Hannowe* 1 
ru, a w swym pierwszym starcie! 
w NRD. w wyścigu dookoła Mag- oni 30 KWIETNIA wszrsey kola 
doburqa również zameldował się «7rse uczestniczący w Wvśrizu 
Jako pierwszy ną mecie. W 1955 r. pokoju zostaną obowiązkowo 
Jest zwycięzcą II etapu wyścigu i przebadani przez lekarzv. ; 
w’'jL,7flk«jrógóme^ iqp' wyrśUcT; p AT1"°"*Tmlna;J1 , 
gu ze ..^e- Schurem. -

BENNO FUNDA lat 21. z gawó-. A1!’?.1.’.'.?.., ~ Anglia —
du kominiarz, obecnie zatrudniony 
w Magistracie berlińskim. Brał 
udział w VII Wyścigu Pokoju. Jego 
ojciec — Willi Funda należał kie

mach informacji ze sportu my H....................
dziennikach wieczornych, w ostat-, jest u nas bardzo popularne. Na oręanlzo t żywa e^lope.lla o Wjsclęu Pnko u.
nich -wiadomościach i w . dzienm- wam. po' raz drum przez molą .redakcją wyścig Doo* - A opowu pan o pm^-iej druzmle. A te 
kach porannych.' ’ 1 kota Egiptu schodzą się mieszkańcy miast I wijMe^az o kijach cadzle-klch. o 1 zerhnslowakaeh. o re

Z miejscowości, w -których grać odleglvch. od trasy o dziesiątki kilometrów. ' , NRD. Belgach, Francuzach. Duńczy
będą polskie zespoły bHkarskte r — Nasi zawodnicy robią postępy Przed 
drużyhamr' 'Zagranicznymi transny miesiącami sprowadziliśmy z Belgii trenera .Hekticrra*ij^?»Mane^Mnl .,1^ Dimow. .z}?a \0h ®r e ? . ,t a 
towane-będą równi A przed za-■ de Kemrshniter. który’ * krótkiego stosu n ko -nawet o Ełku Grabowskim będą Po­
kończeniem .etapów. końcow*e frag- wo czasu poważnie podciągnął ■ naszych chłopców , tall^^mcjanie dzięki tej nornej rozmowie »wę zi 
rnenty tych'spotkań. U Nie mamy pretensji by walczyć o ogólni zwycię Augo. Możecie ml wierne. redaktor Na

Sprawozdawcami będą^ed. ręd.1 stwo ale może tu i ówdzte uda się naszemu kolą- ; gu^^Iję złamał su ego zwjezaju.
Tadeusz Pyszkowskj, Roman Pasz-, rzowl we|sć do pierwszej dziesiątki. ; przed drugą w noc} —
kowski i Bohdan Tuszyński. | — Pytał.pan o naszą drużynę. Najlepsi to E^Sawl j

już rmisiał^m służyć tnu jako dyś do czołówki kolarzy niemiec-

pi*zemysJ włókienniczy i skó. 
rzau\. Belgia —- transport. 
Bułgaria - przemysł drzewna. Da 
ola — przemysł spożywczy' Fin 
lanrJia — prasa. Francja — łąc/ 
no^c, Indie — przemyśl budowla 
ny, Norwegia — finanse. Austra 
— admin‘sirac|a publiczna, Rumu-

kich, a nawet w roku 1945 miał 
- szereg poważnych wyników. Mimo, 

mledego wieku Funda , jest bardzo I nłtl l---- 7""'
silny kondycyjnie, czasem tylko 7™. komunalna.
Jedzie zupełnie „bez głowy”. 2.. hudonn maszyn,' ISzwerla — hutnictwo, NRD —- gór-

•two. Egipt — handel państwo 
■ Polonia Francuska — spół-

W. Wojteckl

DETLEV ZABEL lat 22. technik
Komitetu Radiofonii w Berlinie?, "v , ™™i” rrancuska — spoi- 
Jako 18 letni kolarz startował w‘ ci^telnle zbytu Polska — przemysł 
reprezentacji akademickiej NRD, '-emtrzny CSR — energetyka.
na mistrzostwach świata, która | n RZED startem Wyś-.lgu Pokotu 
zdobyła tytuł mistrza świata na; ■ burml.st.rz m. st. Pragi przyl 
szosie, w ubiegłym roku drużyna mle kierowników noszczegńln rh 
NRD powtórni" zdobyła ten tytuł, grup oraz 40 dziennlkatv.v z,gra 
Trening w Rumunii przyczynił się nirznych. którzy przyjechali na 
wyraźnie do podniesienia Jego for- i Wrścig Pokoju.

PRAG
WARSCHW

? ? RP u” ”? en rosn,e «Interesowanie Wyścigiem Po- 
Kojn. Coraz liczniejsze są pąmysłowe dekoracje' witryn, skle­
pów, dompw handlowych, fabryk lip. oto dekoracja w -Jed­
nym z oddziałów fabryki włókienniczej „Szprewa" w: Liibben


